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Polska polityka zagraniczna 
przejawem mądrej przezorności państwowej

M a r s z a w a (PAP). Przed komisją skarbowo- 
budżetową toczyła się w dalszym ciągu dysku­
sja na temat budżetu ministerstwa spraw zagra­
nicznych.

Poseł Raabe (PPS) deklaruje w imienin Klubu 
zaufanie do polityki ministra Modzelewskiego i! 
wiceministra Leszczyckiego w zakresie prac zwią-1 . r------- -------------- -------------- —, — ---------------
zanych z obroną nas2ych granic i naszych inte- ’ niem akcji zbliżenia kulturalnego między Polską 
resów przy opracowywaniu traktatu z Niemcami i a państwami zagranicznymi, zwłaszcza za nawią- 
oraz do polityki ambasadora Langego w Organi-' zaniem ściślejszych kontaktów naukowych i two- 
zacji Narodów Zjednoczonych. Klub Parlamen-1 rżeniem Polskich Instytutów Naukowych za gra- 
tamy Polskich Socjalistów popiera w pełni tę I nicą. Suma preliminowana na opiekę nad oby- 
politykę. ‘ i watelami polskimi za granicą jest — zdaniem

Przechodząc do spraw budżetowych poseł Raa- mówcy — niewystarczająca.
te wypowiada się za koniecznością usprawnię- Poseł Kiernik (PSL) oświadcza, że stosunek 
nia organizacji Ministerstwa. W sprawie bud- PSL do budżetu Ministerstwa Spraw Zagranicz-

Przychylne opinie na komisji sejmowej
j
i

żetu wydziału Propagandy mówca nie zgłasza 
zastrzeżeń. Jeśli idzie o działalność tego Wy­
działu, poseł Raabe wypowiada 6ię za wzmoże-

i nych jest pozytywny. Jest to następstwo pozy­
tywnego stosunku do linii polityki zagranicznej 
rządu, którą PSL popiera w całości, zwłaszcza 
odkąd prowadzi ją obecny minister. Mówca po­
dziela zastrzeżenia w stosunku do budżetu o ja­
kich mówili poprzedni mówcy. Poseł Kiernik ma 
zastrzeżenia również co do poziomy personelu 
placówek zagranicznych i prosi ministra o wy­
jaśnienie sprawy przebiegu repatriacji Polaków 
ze Związku Radzieckiego po ostatnio zawartych 
umowach. \

Poseł Bocheński (Klub Katolicko-Społeczny)

Delimitacja granicy polsko-radzieckiej
Warszawa (PAP), Polsko-Radziecka 

Mieszana Komisja utworzona zgodnie z 
Umowa, zawartą dnia 16-go sierpnia 1945 r. 
między Rzeczpospolitą Polską i ZSRR za­
kończyła delimitację granicy państwowej 
między Polską i Związkiem Radzieckim.

Dnia 30 kwietnia br. w Warszawie Delega­
cja Polska Mieszanej Komisji podpisała 
protokół opisu przebiegu liniji granicy, mapy 
i inne dokumenty delimitacyjne. Przy pod­
pisaniu, w Ministerstwie Spraw Zagranicz-

Prace delimitacyjne, rozpoczęte w majunych byli obecni ze strony polskiej wicemin.
Spraw Zagranicznych S. Leszczycki; ze stro- . 1946 r. odbywały się między obiema stronami 
ny radzieckiej — ambasń lor 
sce W. Z, Lebiediew i inni.

ZSRR w Pol- w duchu przyjaźni i wzajemnego zrozu­
mienia.

Zakończenie ewakuacji polskich obywateli
z terytorium ukraińskej

Warszawa (PAP). Dnia 7 maja br. ogłoszo­
ny został następujący komunikat: Rząd Rzeczy­
pospolitej Polskiej i Rząd Ukraińskiej S. R. R.

Starcia z policję w Bilbao
Demonstracje młodzieży w W. Brytanii

Madryt (API). W związku ze straj­
kiem, który — jak to podawaliśmy wczoraj 
— ogarnął 20.000 robotników zakładów me­
talurgicznych w Bilbao, doszło do poważnych 
rozruchów w mieście. Zanotowano kilka 
starć pomiędzy policją frarukistowską a ro­
botnikami, Gubernator cywilny Bilbao, który 
poprzednio domagał się wydalenia z pracy 
wszystkich robotników, którzy świętowali 
w dniu 1 maja i przyjęcia ich na powrót je­
dynie w sposób indywidualny — zrewidował 
obecnie swoje stanowisko. Obiecał on wszy-

stkim, którzy wrócą do pracy, przebaczenie 
i przywrócenie wszelkich praw.

Londyn (API), Przed poselstwem hisz­
pańskim w Londynie odbyła się demonstra­
cja domagająca się uchylenia wyroku śmierci 
wydanego przez Franca na 9 młodych anty- 
faszystach. Delegacja demonstrantów dorę­
czyła mimo przeszkód ze strony policji, pe­
tycję, zawierającą 2 tys. podpisów, jednemu 
z pracowników poselstwa. Członek delegacji, 
w Brocks został zatrzymany przez policję 
,,za zakłócenie spokoju publicznego".

Nieznaczną większością głosów
Rada Narodowa popada stanowisko Ramadśera
Paryż (API). Rada Narodowa francu­

skiej partii socjalistycznej postanowiła po 
12 godzinnych b. burzliwych obradach po­
przeć decyzję Ramadiera w sprawie zacho­
wania gabinetu bez udziału komunistów. De­
cyzja ta powzięta została nieznaczną wię­
kszością głosów. Za wnioskiem Ramadiera 
padło 2529, a przeciwko wnioskowi — 2125 
głosów.

Grupa sekretarza gen. SFio Guy Molleta, 
glosowała przeciwko wnioskowi Ramadiera. 
Lewica partii socjalistycznej uważa, że pró­
ba utworzenia gabinetu bez komunistów, 
którzy są najsilniejszą partią z parlamencie 
i posiadają przeważające wpływy w fran­
cuskich związkach zaw., jest dość niebez­
piecznym eksperymentem. Od jesiennych, 
wyborów do konstytuanty, wpływy partii 
komunistycznej jeszcze wzrosły. Członko­
wie lewicy SFiO wyrażają obawę, że nie­
obecność komunistów w rządzie jest b. na 
rękę francuskiej reakcji, która „w następnej 
kolejności zabiorze się do socjalistów". Roz­
bicie jedności obu francuskich partyj robotni­
czych stwarza ponadto — ich zdaniem — 
niebezpieczeństwo dla całości republiki i do­
brobytu klasy pracującej.

Podkreślają oni ponadto fakt, że za ufor­
mowaniem przez Ramadiera rządu z wyłą­
czeniem komunistów głosowała większość 
Rady narodowej SFiO.

NIC PRZECIW KOMUNISTOM
Paryż (API). Po przeprowadzeniu glosowania 

nad sprawą dalszego udziału socjalistów w rzą-

dzie francuskim, Rada Narodowa przyjęła rezo­
lucję, której głównymi punktami są:

1. stwiedzenie dalszej konieczności zbiorowej 
odpowiedzialności rządu, co jest szczegól­
nie ważne w chwili, gdy „ustrój parlamen­
tarny jest zagrożony";
zapewnienie, że socjaliści nie wezmą udziału 
w jakiejkolwiek koalicji która „pod pre­
tekstem akcj antykomunistycznej mogłaby 
doprowadzić do utworzenia dwóch antagoni- 
stycznych bloków.4'

2.

MADAGASKAR —TEMATEM OBRAD
Warszawa (P. R.). We francuskim Zgro­

madzeniu Narodowym toczy się debata w spra­
wie zajść na Madagaskarze. We wtorek deputo­
wani wysłuchali poglądów posła Madagaskaru, 
który oskarżył partię demokratycznego ruchu wy­
zwolenia Madagaskaru o prowadzenie polityki 
antyrządowej. Skrytykował on również bezczyn­
ność władz francuskich na Madagaskarze. Debata 
w tej sprawie zakończy się w dniu dzisiejszym.

SRR do Polski i ludności ukraińskiej*z terytorium 
Polski do ukraińskiej SRR

z zadowoleniem stwierdzają, że ewakuacja pol­
skich obywateli z USRR do Polski i ukraińskiej 
ludności, z terytorium USRR przeprowadzona na 
podstawie układu z dnia 9 września 1944 r. o wza­
jemnej ewakuacji polskich obywateli z ukraiń­
skiej SRR i ukraińskiej ludności z Polski, została 

j zakończona w atmosferze wzajemnego zrozumie- 
I nia. W wyniku dwuletniej wspólnej pracy przy 
realizacji układu, polscy obywatele zamieszku­
jący w USRR i ukraińska ludność zamieszkująca 
w Polsce, .uzyskały możność powrotu do swej 
Ojczyzny. Obecnie, kiedy prace ewakuacyjne 
zostały zakończone, oba rządy uważają, że prze­
prowadzenia ewakuacji polskich obywateli z 
USRR i ukraińskiej ludności z Polski są dla obu 
stron ważnym czynnikiem, który będzie służył 
sprawie dalszego umocnienia przyjaźni i wzajem­
nego zrozumienia i współpracy między naszymi 
bratnimi narodami. Z upoważnienia Rządu Rze­
czypospolitej Polskiej protokół o zakończeniu 
ewakuacji polskich obywateli z terytorium ukra­
ińskiej SRR do Polski i ukraińskiej ludności z 
terytorium Polski do ukraińskiej SRR podpisał 
wicepremier Rządu Rzeczypospolitej Polskiej 
Antoni Korzycki. Z upoważnienia Rządu Ukra­
ińskiej Socjalistycznej Republiki Radzieckiej 
protokół o zakończeniu ewakuacji polskich oby­
wateli z terytorium Ukraińskiej SRR do Polski 
i ukraińskiej ludności z terytorium Polski do 
Ukraińskiej SRR podpisał zastępca przewodni­
czącego Rady Ministrów ukraińskiej SRR W. F. 
Starczenko.

Dnia 6 maja 1947 r. przy podpisaniu protokołu 
ze strony Polskiej byli obecni: minister spraw za­
granicznych Rzeczypospolitej Polskiej Zygmunt 
Modzelewski, podsekretarz stanu prezydium Rady 
Ministrów Jakub Borman, wiceminister spraw' za­
granicznych dr Stanisław’ Leszczycki, wiceminister 
administracji publicznej generalny pełnomocnik 
dla spraw ewakuacji Władysław Wolski i wyżsi 
urzędnicy Prezydium Rady Ministrów oraz mi­
nisterstwa spraw' zagranicznych: A. Gubrynowicz, 
J. Zambrowicz, mgr Filipowicz i inni. Ze strony 
radzieckiej byli obecni: ambasador ZSRR w Pol­
sce W. Z. Lebediew, naczelnik komisji przy Ra­
dzie Miiistrów ukraińskiej SRR do spraw ewaku­
acji i przesiedlenia ukraińskiej i polskiej ludności,, 
^usecki, główny upełnomocniony przedstawiciel 
ukraińskiej SRR do spraw ewakuacji ukraińskiej 
ludności z terytorium Polski do ukraińskiej SRR 
M. A. Romaszczenko, główny przedstawiciel 
ukraińskiej SRR do spraw ewakuacji polskiej 
ludności z terytorium ukraińskiej SRR do Pol­
ski A. A. Cokol, sekretarz delegacji ukraińskiej 
SRR A. I. Maszkow.

20 milionów nazwisk
dało odnalezienie spisu członków NSDAP

zapytuje, czy minister Spraw Zagranicznych nia 
uważa, iż zbyt mało propaguje się w społeczeń­
stwie polskim wartość sojuszu polsko-radzieckie­
go. Poseł Bocheński prosi również o informacje 
w sprawie repatriacji Polaków ze Związku Ra­
dzieckiego.

Poseł Jędrychowski (PPR) wskazuje, że każdy 
wielki przewrót społeczno-polityczny pociąga za 
sobą konieczność odnowienia personelu dyplo­
matycznego. Ze względu na koniecznośę szkole­
nia nowych kadr, mówca uważa za zjawisko nie­
pokojące brak w budżecie kredytów na akcję 
szkoleniową.

Na zakończenie dyskusji zabrał głos minister 
Modrzelewski, dziękując na wstępie referentowi 
i całej Komisji za obiektywne ustosunkowanie 
się do zadań Ministerstwa i za zgodność z pod­
stawowymi wytycznymi polskiej polityki zagra- 
.licznej.

Propaganda polska na terenie zagranicznym 
musi ulec pewnym zmianom. Minister w szcze­
gólności uważa za niecelowe rozpowszechnianie 
luksusowych wydawnictw propagandowych. 
Opieka Ministerstwa nad emigracją polską spro­
wadza się w tej chwili do opieki czysto konsu­
larnej za wyjątkiem Francji i Belgii, gdzie opie­
ką objęta jest również sieć szkolnictwa polskie­
go i stowarzyszenia.

Mówiąc o repatriacji Polaków ze Związku Ra­
dzieckiego, minister Modzelewski wyjaśnia, że 
po wizycie Premiera i Ministra Przemysłu w Mo­
skwie, nastąpiła wymiana listów między rządem 
polskim i rządem radzieckim, mająca na celu 
uregulowanie wszystkich niezałatwionych dotąd 
spraw repatriacyjnych.

Sprawa reparacji na Konferencji Moskiewskiej 
nie została jeszcze ostatecznie załatwiona.1

Po zakończeniu dyskusji wszystkie zgłoszone 
wnioski zostały odesłane do trzeciego czytania.

Wizyta arcybiskupa Sapiehy w Rzymie
Rzym (API). Włoska agencja ANSA 

donosi, że w Rzymie spodziewana jest wizy­
ta arcybiskupa Krakowa — Sapiehy.

Poważna choroba Zofii Nałkowskiej
Łódź (PAP). Znakomita pisarka Zofia 

Nałkowska zachorowała na zapalenie płuc. 
Nad zdrowiem pisarki czuwa prof. Jaku­
bowski.

Trzęsienie ziemi
w Nowej Bretanii

Londyn (PAP). Agencja Reutera do­
nosi, że sejsmografy obserwatorium w Syd­
ney zarejestrowały jedno z najpoważniej­
szych trzęsień ziemi, jakie było notowane w 
ostatnich czasach.

Zaczęło się ono o godzinie 20,30 we wto­
rek i trwało 4 godziny. Według obliczeń ob­
serwatorium, centralny punkt trzęsienia zie­
mi znajdował się w pobliżu południowej czę­
ści półwyspu Gaselle w Nowej Brytynii, w 
odległości 80 kilometrów od Rabaul.

Bomba i granaty w Kairze
Kair (API). W czasie seansu filmu w 

amerykańskim kinie „Metro" w Kairze, wy­
buchła onegdaj wieczorem bomba. Jedna 
osoba została zabita a 38 rannych. Policja 
egipska wszczęła śledztwo, w wyniku któ­
rego Aresztowano 2 osoby, podejrzane o pod­
rzucenie bomby.

Wczoraj rano rzucone zostały na biura 
brytyjskiego centrum dostaw w Kairze 2 gra­
naty ręczne. Trzeci granat wybuchł w b. 
biurze brytyjskiego ministerstwa informa­
cji. Ofiar w ludziach nie było.

STRAJKI ROZSZERZAJĄ SIĘ
Paryż (API). W jednej z największych pa­

pierni francuskich w Corbehen, w północnej 
Francji, wybuchł strajk robotników7, domagają­
cych się podwyżki plac. Papiernie w Corbehen 
dają około 25 procent ogólnej francuskiej pro­
dukcji papieru. Ministerstwo przemysłu wyraża 
obawę, że o ile papiernie te nie przystąpią w. cią­
gu najbliższego tygodnia do pracy, zaistnieje ko­
nieczność poważnych ograniczeń nakładowych 
dzienników francuskich.

Paryż (API). Francuscy urzędnicy celni roz­
poczęli dzisiaj strajk, domagając się podwyżki 
plac i rozszerzenia swych kompetencyj w walce 
z przemytnikami walut. Strajkują urzędnicy celni 
w Bordcaux, Marsylii, Nantes, Cherbourgu i Lille.

Berlin (PAP). W Bawarii znaleziono 
kartotekę, obejmującą ponad 20 milionów 
nazwisk członków partii hitlerowskiej. 
Alianckie czynniki miarodajne stwierdzają, 
że są w posiadaniu spisu wszystkich osób, 
które były członkami partii, lub które ubie­
gały się o przynależność do partii. Równo­
cześnie znaleziono wykaz wszystkich człon­
ków SS i SA.

Urząd dokumentacyjny wyraził gotowość 
udostępnienia znalezionego materiału dowo-

dowego wszystkim zainteresowanym insty­
tucjom.

Znalezienie cennych dokumentów może 
być niewątpliwie punktem zwrotnym w dal­
szym procesie denazyfikacyjnym Niemiec. 
Proces ten zwłaszcza w strefach anglo­
saskich nasuwał poważne wątpliwości, a naj­
lepszym tego dowodem było zdemaskowanie 
hitlerowców na kierowniczych stanowiskach 
w urzędach denazyfikacyjnych, w radio i w 
prasie.
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V nocy z wtorku na środę 7 bm. rozbity 
został blok partyj robotniczych we Francji. 
Rada Krajowa SFJO większością 404 głosów 
na 4.654, głosujących dała premierowi Ra- 
madier‘owi mandat na utworzenie koalicji 
rządowej bez udziału komunistów.

Współpraca dwóch wielkich partyj komu 
nistycznej i socjalistycznej rozpoczęta je 
szcze w podziemiu, a której wyrazem ze­
wnętrznym był wspólny manifest ogłoszony 
dnia 2 marca 1945 r. została zachwiana de 
cyzją wtorkową. W ypadek ten brzemienny 
jest w najpoważniejsze następstwa dla przy 
szłości Francji.

Kryzys wewnętrzny francuski rozpoczą 
się od strajku robotników zakładów samo - 
chodowych Renault, upaństwowionych v
1945 r. Robotnicy zażądali premii za wydaj j 
ną pracę. Partia komunistyczna żądania ro­
botników poparła i gdy Ramadier odmówił. ’ 
wycofała swoich ministrów z jego gabinetu 
Ramadier, opierając się o nową konstytucję. 1 
postawił wniosek o wotum zaufania. Otrzy ! 
mał je i zdecydował się pozostać u władzy 
do czasu obrad Rady Krajowej SFIO, która , 
miała zadecydować, czy zobowiązanie dane 
komunistom, że bez nich socjaliści nie wejd: 
do rządu ma trwać dalej. Uchwała nocne 
poparła stanowisko Ramadiera, który po­
woła rząd koalicyjny oparty o większoś' 
mieszczańsko-prawicową, oczywiście komu- . 
niści przejdą do opozycji.

Nie przesądzając w tej chwili przyszłeg 
stanowiska komunistów jedno jest pewne, 
że decyzja nieznacznej większości Rady 
Krajowej SFIO (2.529 głosów przeciwko 
2.125) jest^ rozbiciem partii socjalistycznej. 
Gwałtowna obrona w „Populairę" przez 
Leona Błonia stanow*'ska Ramadiera spotkała 
się z niemniejszym alakiem lewego skrzydła 
partii socjalistycznej „Franc Tireur". Pismo 
to tłumaczy, że kómuniści nie mogli po­
wstrzymać robotników od domagania się po­
prawy bytu. Ramadier natomiast oświadcza, 
ŹO rząd realizuje obecnie program gospodar­
czy, którego nie powinien przerwać żaden 
kryzys polityczny. Plan rządowy w sprawie 
cen i płac sprecyzowany został do 1 czerwca 
i nie powinien .ulegać zmianie.

Francja stanęła więc przed poważnym 
kryzysem wewnętrznym. Część prasy f-rancu 
skiej wiąże przesilenie obecne z powrotem 
do życia politycznego de Gaulle'a. Znalazło 
to echo na Radzie Krajowej, gdzie zarzuco 
no Ramadierowi, że jego stanowisko, unie 
możliwiające udział k-omunistów w rządzie 
może zamienić się w zwycięstwo de Gaullek 
i sympatyzujących z nim ugrupowań. Nic 
ulega wątpliwości, że rozłam w partii socja­
listycznej jest wodą na młyn de Ceullek 
i tych elementów, które chcialyby rzucić 
Francję w objęcia Anglosasów *

Tymczasem Francja nie może pozwolić 
sobie na żadne wstrząsy polityczne, gdyż jej 
sytuacja gospodarcza jest bardzo ciężka 
Budżet finansowy w 1946 r.( wykazał 754 m: 
liardów franków wydatków, a tylko 373 mi­
liardy dochodu. Na pokrycie deficytu w su­
mie 381 miliardów poszły zapasy złota, in­
westycje i pożyczki zagraniczne. Zdolność 
nabywcza franka spada coraz bardziej. Usta­
wią z dnia 26 grudnia 1945 r. kurs franka 
obniżony został 2 i pół raza w porównaniu 
z wartością przed dewaluacją (119,1 fr. za 
dolar zamiast 50 fr. za dolar). Od tego czasr 
wartość franka obniżyła się jeszcze bardzie: 
Zapas złota Banku Francuskiego, któr 

✓w 1938 r. wynosił 2,171 ton, spadł z końcen
1946 r. do 700 ton („Le franc et la politique“ 
nr 70-1'Economie). Produkcja, wyrobów prze­
mysłowych nie osiągnęła dotychczas pozio­
mu przedwojennego. Francja walczy dalej 
z wielkimi trudnościami żywnościowymi 
obszar zasianych pól w 1946 r. wynosił 15— 
20 procent poniżej normy przedwojennej, 
a zbiór pszenicy, głównego ziarna zbożowe­
go Francji wynosi 60—65 procent cetnarów 
w porównaniu z rokiem 1930—1939.

Ze stanowiska interesów polskich rozłam 
w partiafch robotniczych i nowy wstrząs po­
lityczny Francji przyjąć musimy jako czyn­
nik ujemny, gdyż: 1. w sektorze niemieckim 
w sytuacji międzynarodowej osłabia pozycje 
Francją i 2. przesunięcie na prawo steru po­
lityki francuskiej zbliża ją do państw anglo­
saskich, które na konferencji moskiewskiej 
zajęły nieprzychylne stanowisko wobec in 
teresów polskich.

Mamy poważne powedy do obaw, że zbli 
żenie ewentualne Francji do Anglii i Amery­
ki może tzw. demokracja kapitalistyczna wy­
zyskać dla poparcia jej interesów w Niem 
czech. Najbliższy rozwój wypadków wykaże 
czy obawy nasze są słuszne, \/olelibyśmy być 
innego zdania. H. B.

Warszawa* (PAP). Sejmowa Komisja Prze­
mysłowa, która obradowała w dniu 6 bm., .od; 
była dyskusję nad sprawozdaniem, złożonym 
przez przedstawicieli Ministerstwa Przemysłu i 
Handlu w związku z preliminarzem budżetowym.

SPEKULACJA ZBOŻEM — BIJE 
W CHŁCPA I W ROBOTNIKA

Wiceminister Przemysłu i Handlu ob. Szyr. 
udzielił dyskutantom szczegółowej odpowiedzi.

Mówca stwierdził, iż Państwo nie przejawia 
tendencji do rozszerzania państwowego hdndlu

Warszawa (PAP). Na zaproszenie Ministra 
Kultury i Sztuki St. Dybowskiego przybywa do 
Polski w dniu 15 maja br. delegacja Związku 
Pisarzy Czechosłowackich.

W skład delegacji wchodzą: wybitny czeski 
poeta i publicysta Franciszek Hałas, czeski po- 
wieściopisarz i scenarzysta Wacław Rezec, cze­
pki powleściopisarz i krytyk literacki dr A. C. 
Nor, czeska powieściopisarka Maria Pujmanova 
oraz pisarze słowaccy: dr Rudo Brtan i Pavol 
Buneak.

Przyjazd pisarzy czechosłowackich będzie miał 
charakter rewizyty za zeszłoroczną wizytę pisa­
rzy polskich w Czechosłowacji.

W dqiu 15 maja przybyłych do Polski gości 
powitają na granicy w Zebrzydowicach przed­
stawiciele Min. Kultury i Sztuki, Min. Spraw

Wizyta prezydenta Turcji 
w Stambule

Londyn (PAP), Ze Stambułu donosi 
agencja Reutera, że bawił tam ostatnio pre­
zydent Turcji i przyjął dowódcę amerykań­
skiej floty śródziemnomorskiej Bieri. Okrę­
ty amerykańskie odbywają obecnie rejs po 
Morzu Śródziemnym.

Charge d’affaures Kanady 
w Warszawie

Warszawa (PAP). Do Warszawy przybył 
p. Kenneth Porter Kirkwood, charge d'affaires 
Kanady w Polsca.

Pan Kirkwood złoży w dniach najbliższych li­
sty wprowadzające, Ministrowi Spraw Zagra­
nicznych Zygmuntowi Modzelewskiemu.

P. Kenneth Porter Kirkwood urodził się w r. 
1899 w Kanadzie. Pełnił kolejno funkcje dyplo­
matyczne na placówkach kanadyjskich, w Wa­
szyngtonie, Tokio, Hadze, w Grenlandii, w Rio 
te Janeiro i Buenos Aires, gdzie był charge 
5'affaires w latach 1944—1946.

Co i He? 
importowaliby i eksportowaliśmy

Min. Minc zapowiada twardą kontrolę handlu 
myślowymi. Spekulacja zbożem bije w biednego 
chłopa i klasę robotniczą.

W kwestii nacjonalizacji Ministerstwo nie po­
chwala praktyk niektórych komisji wojewódz­
kich, które umieszczają na listach do upaństwo­
wienia drobne przedsiębiorstwo przemysłowe.

Sprawa stabilizacji waluty nie powinna wywo­
ływać zaniepokojenia. U nas ruch cen wiąże się 
głównie z sezonowością w rolnictwie. Złoty za­
chowuje siłę kupna —- pomimo, że jest ona pod­
ważana systematycznie przez doskonale zorgani­
zowane podziemie gospodarcze. Współpraca z 
legalnym kupiectwęm musi się oprzeć o gwa­
rancję dotrzymywania marż, jako podstawę do 
stabilizacji zawodu kupieckiego.

w obronie ludzi pracy
detalicznego kosztem spółdzielczości. Towary w 
akcji „Przemysł dla wsi" sprzedawane są np. w 
większości przez spółdzielnię. Ministerstwo po­
piera rozwój spółdzielni kierowaniem towaru do 
spożywców i spółdzielni pracy.

Sprana stosunku cen rolnych i przemysłowych 
nie układa się na niekorzyść rolnictwa. Masy pra­
cujące miast i wsi są wspólnie zainteresowane 
w walce ze spekulacją artykułami rolnymi i prze-

Czechosłowaccy pisarze przybędą z wizyta, do Polski
Zagranicznych i Związku Zawodowego Literatów 
Polskich. Przez Katowice pdadzą się samocho­
dem do Krakowa, stamtąd do Warszawy, a po­
tem na Wybrzeże.

Z Wybr.eża udadzą się goście do Poznania, 
gdzie zabawią jeden dzień (8.—9. VI.J. 
Po zwiedzeniu miasta i jego zabytków, udadzą 
się na zwiedzenie Kórnika, wieczorem zaś będą 
obecni w Operze Poznańskiej na przedstawie­
niu baletu Szymanowskiego ,,Harnasie". Z Pozna­
nia projektowany jest wyjazd do Gniezna i Bi­
skupina, a następnie powrót do Poznania i przy­
jęcie wydane przez oddz. Poznański Związku 
Zawodowego Literatów Polskich. Z Poznania 
nastąpi wyjazd do Wrocławia, gdzie goście za­
trzymają się przez dwa dni, po czym udadzą się 
do Wałbrzycha i Jeleniej Góry.

Cukru jest dość!
Warszawa (PR.) Polska jest jedynym kra­

jem na świecie, w którym niereglamentowano 
sprzedaży cukru. Na utrzymanie wolnej sprze­
daży cukru w Polsce wpłynęła wyjątkowo wyso­
ka produkcja ubiegłej kampanii, w której osią- 
gnieliśmy 383 tys. ton zamiast planowanych 287 
tys. ton. Obecne spożycie cukru na głowę lud­
ności w stosunku rocznym wyraża się cyfrę 11 
kg i osiągnęło nieomal przedwojenny poziom 
(12,4 kg). Naczelny dyrektor Zarządu przemysłu 
cukrowniczego stwierdził nie dawno, że obawy 
co do podwyższenia ceny cukrp lub też zmniej­
szenia jego produkcji są niczym nieuzasadnione. 
Przemysł cukrowniczy dysponuje dostateczną 
ilością cukru dla zaopatrzenia kraju, a cena 
cukru w żadnym wypadku nie będzie podwyż­
szona.

Agencje i r<aiho <1

i

Korespondent PAP dowiaduje się z kół ofi­
cjalnych, że wyjazd nowego ambasadora bry­
tyjskiego do Warszawy spodziewany jest pod 
koniec bieżącego miesiąca.

0 Cesarz Hirohito podczas swej czwartej skołei 
od kapitulacji Japonii wizyty u głównodowodzą­
cego sojuszniczych sił zbrojnych w Japonii, gen. 
Mac Arthura, infoimował się w sprawie szans 
zawarcia traktatu pokojowego.

O Poseł polski w Kanadzie — Federkiewicz, 
złożył Kanadzie podziękowanie za pomoc udzie­
loną zniszczonej przez wojnę Polsce, w przemó­
wieniu wygłoszonym na uroczystości w Ottawie 
z okazji odsłonięcia brązowej tablicy ku czci 
5-ciu lotników kanadyjskich, którzy zginęli w 
drodze do Polski. Na uroczystości tej obecny był 
premier kanadyjski.

W okolicach Liineburga (na płd. od Hambur­
ga) znaleziono szkielet ludzki, którego wiek do­
tąd dokładnie nie określono. Przypuszcza się je­
dnak, że miejsce wykopaliska było najstarszym 
osiedlem w Europie.

O Gabinet brytyjski omawiał sprawę nieofi­
cjalnych strajków, a zwłaszcza ostatnich straj­
ków górników w północno-wschodniej części 
kraju. Wydział Narodowej Rady Węglowej ogło­
sił apel do strajkujących, nawołujący do natych­
miastowego powrotu do pracy.

O Do Londynu' przybyła delegacja prawników 
polskich na zaproszenie oficjalnych kół brytyj- 

‘e oń.a w Anglii przez tydzień.

w marcu
Warszawa (API). Obroty hapdlowe Polski 

w marcu br., liczone według cen światowych' 
wynosiły* 7.528.000 dolarów w imporcie i 
14.638.000 dolarów w eksporcie. Przywóz obli­
czany po cenach krajowych wyniósł w marcu 
zł. 1.005.349.000, wyrróz zaś zł. 2.198.778.000

Analogiczne liczby za pierwszy kwartał roku 
1947 wynoszą: przywóz — dolarów 32.083.000, 
wywóz — dolarów 39.505.000 zaś w złotych: 
przywóz 3.226.733.000 zł wy wóz — 5 —- 083.675.000 
zł. Liczby te nieobejmują dostaw UNRRA, de­
mobilu i reparacji.

Wlasta Burian koilaborac’ n*4^
Praga (PAP). Znany czechosłowacki komik 

filmowy Wlasta Burian, został ponownie ska­
zany przez Nadzwyczajny Sąd Ludowy w Pra­
dze, na 3 miesiące więzienia i 500.000 „koron 
grzywny, za współpracę z Niemcami w okresie 
okupacji niem eckl?i. Artysta ten, jck podaje 
prash, jest już na zawsze slraccny dla filmu 
czeskiego

Zwyrodniała Polka posłała na śmierć 5 osób
Jarocin (tel. wł.). W dniu 6 i 7 bm. Sąd 

Dkręgowy w Ostrowie na sesji wyjazdowej w 
Jarocinie rozpatrywał sprawę przeciwko Anto­
ninie Piątkowskiej z Wilkowyji, oskarżonej . z 
art. 1 dekretu z 1944 r. o karach dla hitlerow- 
rko-faszystowskich zbrodniarzy. Oskarżona przez 
"woją zbrodniczą współpracę z okupantem spo­
wodowała śmierć 5 osób. Nie wahała się rów­
nież zwyrodniała niewiasta posłać na szafo* 
swego własnego męża śp. Józefa Piątkowskiego.

Z okazji uroczystości weselnych w rodzinie 
Pieniężnych, znanej ze swej bohaterskiej i bez­
kompromisowej walki o polskość Warmii i Ma­
zur, bawił w Olsztynie przywódca Polskiego Ru­
chu Obrony Łużyc „Prołuż", prezes Alojzy St. 
Matyniak z Poznania, wygłaszając w dniu 27 
kwietnia br. odczyt sprawozdawczy ze swej nie­
dawnej podróży po Łużycach pt. ,,Za Nisą Łuży­
cką , walczy naród słowiański". Odczyt ten, z 
uwagi na wyjątkową aktualność zagadnienia łu­
życkiego w okresie nowych ataków na nasze gra­
nice ' zachodnie oraz na popularną osobę prele­
genta, wzbudził zrozumiałe zainteresowanie w’śród 
społeczeństwa olsztyńskiego.

Powitany serdecznie przez Delegata Okręgo­
wego „Prohiżu'j w Olsztynie, Józefa Zuka, pre­
zes Matyniak, przedstawiwszy w pięknie ujętym 
sprawozdaniu report: ' owym obecną sytuacje m 
Łużycach, podkreślił, że na r-tatniej konferencji 
znów przemilczano sprawę łużycką

Wieś Wilkowyja żyła od 1939 do 1942 roku pod 
ustawicznym strachem przed Piątkowską. Jako 
dowody służyły sądowi m. i. akta niemieckiego 
Sondergerichtu w Kaliszu, gdzie oskarżona wy­
stępowała jako świadek przeciwko Polakom.

Po dwudniowej rozprawie 'Sąd wydał wyrok 
skazujący Piątkowską na karę śmierci przez 
wieszenie ,oraz utratę wszelkich praw na 
wsze. (ks)

po- 
za-

Kiamfestacja prołużycka w sercu Warmii
Na walnym zebraniu Koła Okręgowego ,,Pro- 

łużu", do którego zgłosiło się zaraz 355 członków- 
studentów Studium Prawno-Administracyjnego w 
Olsztynie (oddział Uniwersytetu Mikołaja Koper­
nika w Poznaniu) wybrano następujący Zarząd 
Okręgowy „Prołużu" w Olsztynie: Delegat Okrę­
gowy — Józef Zuk, prezes Okręgowy — Zofia 
Ruczyńska, wiceprezesi okręgowi — Władysław 
Nikonor i Bohdan Korsak, sekretarz okręgowy — 
Alicja Korsakówna, skarbnik okręgowy — Anto­
ni Tomkiewicz, członkowie — G. Ei-mondówna, 
Z. Przekop, Z. Górny, A. Medyński, T. Hałka, W. 
Cellerówna i J. Józefowski.

Podczas swego pobytu w Olsztynie prezes Ma­
tyniak omówił sprawy organizacyjne z Delega­
tem Okręgowym „Prołużu" w Gdańsku, Włady­
sławem Sempiołem, w drodze zaś powrotnej z 
Delegatem Okręgowym „Prołużu" w Tcruniu -e 
Ireną Czarnowską oraz przedstawiciel mii „Fu 
iużu" w Bydgoszczy.1 IŁ. -«m:

MIN. MINC O RUCHACH CEN
Na zakończenie dyskusji, głos zabrał Minister 

Przemysłu i Handlu H. Minc, poświęcając wię­
kszość swych uwag aktualnemu zagadnieniu cen.

Przyczyna obserwowanych ostatnio ruchów cen 
nie jest wynikiem emisji banknotów. W kwietniu 
emisja spadła znacznie, a jednak były poważne 
ruchy cen. Nie są one też skutkiem braku towa­
rów. W kwietniu 1946 r. sprzedano cukru ko­
mercyjnego w kraju 5 tys. ton i nie obserwowało 
się spekulacji. W kwietniu 1947 r. sprzedano cu­
kru ponad 14 tys. ton i mamy zwyżkowy ruch 
cen. A więc nie ma tu żadnego związku. Wy­
suwana jest koncepcja, że przyczyną ruchu jest 
istnienie dwóch różnych cen — sztywnych i ko­
mercyjnych. Przykład zapałek obala ten argu­
ment. Przy tym, przed wojną na 34 miliony lud­
ności miesięcznie produkowano 25 milionów pu­
dełek zapałek, z czego część eksportowaliśmy. 
Wypadło więc 3/4 pudełka na człowieka. Dziś 
przy 24 milionach ludności produkujemy 62 mi­
liony pudelek miesięcznie i zupełnie nie ekspor­
tujemy. Daje to 2 i pół pudełka na głowę ludno­
ści. Zużycie jest większe — dziś już się nie kraje 
zapałek na 4 części. Czy tu jest pokrzywdzenie 
wsi? Nie, jeżeli zapałki drożeją ąą to ostre ob­
jawy spekulacyjne.

Przyczyna ruchu cen leży w wadliwej orga­
nizacji handlu, a nawet braku tej organizacji. 
Chodzi o taki porządek w handlu — oświadczył 
Minister Minc — jaki już mamy w produkcji. 
Nie dążymy do upaństwowienia handlu detalicz­
nego, ani do rozbudowy detalicznego handlu pań­
stwowego, ale chcemy narzucić handlowi twardą 
kontrolę państwową.

Kontrola cen musi być oparta o twarde usta­
wowe ramy. Taki projekt ustawy, który spotka 
się niewątpliwie z uznaniem wszystkich ludzi’ 
pracy przedstawimy na najbliższej sesji Sejmu.

Minister Minc stwierdził następnie, iż nigdy 
jeszcze w Polsce przemysł nie okazywał takiej 
pomocy rolnictwu, jak obecnie. Przemysł ekspor­
tuje, dzięki czemu możemy importować żywność 
zwalniają^ rplnictwo z kontyngentów, stosowa­
nych powszechnie zagranicą, możemy importować 
konie, bydło, traktory i nawozy — dla rolnictwa.

Końrząc .swą odpowiedź dyskutantom, Mini­
ster Minc wypowiedział się przeciwko zbyt lekko­
myślnemu porównywaniu płac obecnych z przed­
wojennymi — przez ceny takich artykułów, jak 
masło lub buty. Nie uwzględnia się bowiem wte­
dy takich pozycji, jak chleb, aprowizacja kart­
kowa, mieszkania pracownicze, usługi komunalne 
i wiele innych świadczeń państwa na rzecz mas 
pracujących.

Wszystkimi głosami przy jednym wstrzymują­
cym się Komisja powzięła następną uchwałę: 
„Komisja Przemysłowa wyraża uznanie Ministro­
wi Przemysłu i Handlu za sukcesy, w zakresie 
produkcji i organizacji przemysłu".

Z targu zwierzęcego
W dniu 6 maja br. spędzono na Miejskie. Tar­

gowisko Zwierzęce: 22 woły, 74 buhajów, T61 
Krów, 7 jałówek, 1329 świń. 195 cieląt, 101 owiec, 
2 kozy. Płacono za 100 kg żywej wagi: (Ceny lo­
co Targowica Poznań łącznie z kosztami handlo­
wymi). Bydło: Woły —■ mięsiste, tuczone, starsze 
9000—9700; Buhaje — tuczone, mięsiste 10.300—• 
10.900, nietuczone, dobrzę odżywione starsze 
9000—9600; Krowy — wytuczone, pełnomięsiste 
12.800—13.500, tuczone mięsiste 11.500—12.000, 
nietuczone dobrze odżywione 9300—10.300, mier­
nie odżywione 7000—8500; Młodzież — dobrze 
odżywione 9500—10.000, miernie odżywione 8500 
—9000; Cielęta — tuczone cielęta 10.500—11.000, 
dobrze odżywione 9500—10.000, miernie odży­
wione 9000, Owce: tuczone starsze skopy i ma­
ciorki 10.800—11.300, dobrze odżywione 9000—- 
10.000; Świnie (tuczniki) — pełnomięsiste od 120 
do 150 kg żywej wagi 17.200—18.000, pełnomię­
siste od 100 do 120 kg żywej wagi 16.200—16.800, 
pełnomięsiste od 80 do 100 kg żywej wagi 15.400 
—15.800, mięsiste świnie ponad 80 kq 14.500— 
15.000.

Przebieg targu: normalny. Targi na konie od­
bywają się w pierwszy czwartek po pierwszym 
każdego miesiąca.

Jeśb‘ chceśz, aby ci twói starzy dali spokój, 
. i im codzkanie „Wieczór."



Główna - dzielnica ludzi dzielnych
Wniknijmy głębiej w entuzjazm, z jakim 

człowiek pracy wita dziś każde nowe 
osiągnięcie. Świeżo odbudowany dom czy 

ulica, z której usunięto gruzy, sterty cegieł usta­
wione wokół pustego dotąd placu, nowo otwarty 
sklep, nawet ogródek czy trawnik, założony w 
nFejscu wczorajszego rumowiska — to tylko" ze­
wnętrzne wykładniki pewnego wysiłku, a prze­
cież mimo to wywołują w nas jakiś optymistyczny

W zastępstwie nie­
obecnego dyr. fa­
bryki Jerzego 
D i c k m a n a udzie­
la nam szeregu in- 
formacyj o pracy 
i sprawach socjal­
nych ludzi zatrud­
nionych w Oddzia­
le. Stwierdza, iż 
wzmaga się stale 
dyscyplina wśród 
robotników. Pomi­
mo trudnych wa­
runków, cały apa­
rat fabryczny funk­
cjonuje już normal­
nie.

Łucjan Leraa 
szef administracji w fabryce 

odlewów

w śrubiami zamiast projektowanej produkcji 
10 ton, wykonano przeszło 60 ton śrub, nitów do 
zderzaków, śrub i nakrętek do parowozów, wę- 
glarek i wagonów osobowych — łącznie 522 tys. 
sztuk, czyli 52J^% ponad wyznaczony plan. Obro­
biono 20 kompletnych odlewów do parowozów 
oraz 1500 sztuk maźnic.

Z dniem 1 stycznia rozpoczęto produkcję w 
ramach Planu Trzyletniego. Już pierwsze mie­
siące mimo nieuregulowanej jeszcze dostawy ma­
teriałów pomocniczych i ciągłego braku wykwa­
lifikowanych sił, przyniosły zwyżkę produkcji. 
Przeciętnie w ciągu miesiąca odlewnia wykonuje 
ponad 450 ton odlewów, śrubiamia ponad 71 ton 
śrub, nitów j nakrętek, czyli przeszło 655 tysięcy 
sztuk, z obróbki mechanicznej otrzymano około 
3 tysiące sztuk maźnic i 2 tysiące kompletów do 
maźnic. Pierwsza faza produkcji wyznaczona Pla­
nem Trzyletnim, została przekroczona przez 
wszystkie działy — wystarczy nadmienić, że śru- 
biarnia wyprodukowała 42,5%, a odlewnia od 
23 do 100%'ponad określoną normę.

WIĘCEJ, LEPIEJ, TANIEJ
ie tylko produkcja jest miarą postępu, jaki 
w ciągu roku dokonał się w fabryce. Roz­
budowa istniejących działów, zorganizo­

wanie nowych, poszukiwanie dróg usprawniają­
cych pracę, wszystko to składa się dopiero na 
godny uwagi rezultat. Jakość produkcji kontro­
luje specjalnie w tym celu zorganizowane labo­
ratorium chemiczne. Na razie mieści się ono w 
budynku odlewni, projektuje się jednak przenie­
sienie go w przyszłości do budynku administra­
cyjnego, którego budowę rozpocznie się nieba­
wem przy ulicy Krańcowej. Rozszerzono znacznie 
dział przeróbki piasku fornierskiego. Dział ten 
pracuje na trzy zmiany, aby wytworzyć potrzebna

dzisiaj 85% wagonów w całym kraju chodzi na 
mażnicach Fabryki Cegielskiego, a śruby i nity dc 
parowozów, wagonów osobowych i węglarek są

Zatrudniony w 
warsztacie napraw­
czym jako murarz, 
pracuje od począt­
ku przy odbudowie 
fabryki. Za ofiarną 
pracę został odzna­
czony Krzyżem Za­
sługi podczas nie­
dawnej uroczysto­
ści 100-lecia Zakła­
dów Cegielskiego. 
„Przyłapaliśmy41 go 
przy robocie funda­
mentów pod nową 
maszynę formier­
ską. Liczy lat 48 i, 
jak mówi, jest 
właśnie w pełni sil 
do pracy.

Stanisław Nowak
murarz

Wojczyńskiego, Zbąszyniaka i Filka ze śrubia-mi. 
ana Stasińskiego z obróbki mechanicznej, Mi­

chała Wolkiewicza z obróbki maźnic, Wiktora 
Jareckiego — mode arza i Walentego Suta — wy­
bitnego i cenionego przez załogę fabryczną 
rdzeniarza.

PRZY KOWADLE PRACY
rzejdźmy przez fabrykę i zobaczmy ten ty­
sięczny lud roboczy przy pracy. Ujrzymy 
go w kręgu gorejących żarem pieców, przy 

odlewach, gdzie formierzy ma w opiece św. pa­
tronka — Barbara, w śrubiami, przy maszynach 
krających zdawałoby się bez wysiłku żelazo,-przy 
ogromnych piecach wypalających maźnice i w 
sercu fabryki — modelarni. Ujrzymy ludzi z mło­
tami pneumatycznymi w dłoni, świdrami, dłu­
tami i heblami, wszystkich krzątających się za­
pobiegliwie przy swej pracy wśród nieustannego 
huku, zgrzytu i jazgotu. Praca jest ciężka. Mimo 
to ludzie nie zniechęcają się. Narzekają wpraw­
dzie na stawki nie odpowiadające potrzebom ży­
cia, ale trwają przy warsztatach, pracują zapa­
miętale, choć nieraz trudno o uśmiech czy dobry

nastrój. Co oznacza ten nastrój i dlaczego budzi 
W nas wewnętrzne zadowolenie.

Jest rzeczą oczywistą, że z postępem lat coraz 
hardziej zacierają się w nas kontury przeżytej 
wojny. Silniejszym natomiast staje się pragnie­
nie normalnego życia. Chcemy jak najszybciej 
usunąć przeszkody, tamujące normalizację i dla­
tego podejmujemy z zapałem każdy wysiłek zbli. 
żający nas do upragnionego celu. Ten okres po­
wojennego życia możnaby porównać z sytuacją 
ciułacza, budującego własny dom za oszczędzone 
z trudem pieniądze. Budującego się zniechęca 
fakt, że przez szereg lat musi prowadzić bardzo 
skromne życie, chętnie ogranicza swoje potrzeby 
żyjąc wizją przyszłego dostatniego domu. Każda 
nowo wmurowana cegła, każde wiązanie i piętro 
stają się dla niego radosnym wydarzeniem. Oto 
dlaczego zwykłego człowieka interesują dzisiaj 
bardziej sprawy dnia od wydarzeń rozgrywają­
cych się na szerokim świecie. Ważniejszy jest 
własny dom i to co dzieje się przy jego budowie. 
Oto dalej wytłumaczenie, dlaczego masy robot­
ników, tkwiące przy warsztatach, zdobywają się 
nieraz na bohaterski wysiłek, by często nie tylko 
wykonać zadanie, ale i przekroczyć ramy pracy 
zakreślone planem. To nie jest niczym innym 
jak ową budową, w perspektywie której człowiek 
pracy widzi lepszą przyszłość.

Jest wielką zdobyczą naszych czasów, że tę 
prawdę w ogromnej większości rozumie prosty 
człowiek. Może często tylko ją wyczuwa, ale dla­
tego właśnie imponuje. Praca jego posiada wy­
soce ideowy charakter, pomimo, iiż zarobione pie­
niądze wystarczają na bardzo skromne życie, a 
często nawet w tych warunkach nie można zwią­
zać końca z końcem.

Jeśli więc i praca robotnika w fabryce jest bu­
dową, której wynik sięga daleko poza granice 
miasta, warto zapoznać z nią społeczeństwo tym 
więcej, że na ogól nie orientujemy się, jak wy­
soką reprezentuje ona wartość. Już dzisiaj ko­
miny dymiące na krańcach naszego miasta roz­
snuwają pieśń o zwycięstwie pracy poznańskiego 
robotnika. Spracowane, twarde dłonie utwier­
dzają fundamenty pod potężny dom. Na twarze 
rzeźbione mozołem, patrzmy z uczuciem dumy. 
Należą bowiem do ludzi, niosących nam zapo­
wiedź lepszego jutra.

Stanisław Wiecheć 
kier, ruchu na stalowni

Od połowy listo­
pada ub. roku pro­
wadzi samodzielny 
oddział, składający 
się z dwóch żeli­
wiaków i trzech 
gruszek Propcnasa. 
Oddział produkuje 
tygodniowo 40 do 
50 spfawek. (Splaw. 
ka wytwarza 2 tony 
stali podczas jed­
nego procesu świe­
żenia. W ciągu dnia 
wykonuje się 10 dc 
14 takich procesów 
Surowiec do żeli­
wiaków ładuje bry­
gada Ignacego 
Kunsztów i cza, 
a z żeliwiaków do 
gruszek brygada 
Franc. Wąsi­
ki e w i c z a. Przy 
gruszkach pracują 
sprawnie Wla d. 
Kują w aj Stan.
Kubiak. Proces przemiany żeliwa na stal 
półega na spaleniu niektórych składników 
żeliwa przy pomocy powietrza przedmuchi­
wanego przez metal.

ilość piasku fornierskiego i rdzenierskiego. W 
związku z nastawieniem fabryki na produkcję 
maźnic, montuje się do ich obróbki potężne prasy 
hydrauliczne, jedyne tego rodzaju w Polsce. Już

NA PRZESTRZENI ROKU
I. Oddziale Zakładów Cegielskiego w 
Głównej pisaliśmy przed rokiem. Wów­
czas — a było to w 11 miesięcy po peł­

nym uruchomieniu fabryki — pracowało w niej
860 ludzi. Już wtedy odlewnia (Oddział posiada 
odlewnię żeliwa, staliwa i stopów miedzi) wyko­
nywała produkcję dorównującą w 8(P/« przed­
wojennej, zaś śrubarnia osiągnęła 100% wydaj-

W Iipcu ub. roku 
zorganizował w I. 
Oddziale Zakładów 
Cegielskiego labo­
ratorium kontrolu­
jące produkcję. Pod 
jego kierunkiem 
wykonuje się ana­
lizy wszystkich su­
rówek, analizy po­
mocnicze oraz go­
towych staliw, że­
liw i metali koloro­
wych. W ub. roku 
wykonano 900 ana­
liz, w bieżącym 
przeszło 300. Poza 
kontrolą, laborato­
rium udziela wska­
zówek w celu po­
stawienia jakości 
produkcji na naj­
wyższym poziomie.

Mgr Marian Hoffmann 
kier, laboratorium 

chemicznego

ność z 1939 roku, wykonując miesięcznie 350 ty­
sięcy sztuk śrub surowych, nitów do parowozów 
oraz śrub klamerkowych do węglarck. Kończono 
organizację nowego warsztatu — obróbki maźnic.

Jakie rezultaty osiągnięto w ciągu roku?
,Oddział liczy dziś przeszło 1200 pracowników. 

Dzięki znacznej rozbudowie niektórych działów 
produkcja zwiększyła się w dwójnasób. Już w 
grudniu ub. roku odlewnia wykonała 399 ton od­
lewów, w tym: 236 żeliwnych, 149 staliwnych 
i 14 ton odlewów metali. W tym samym miesiącu

monopolem Oddziału w Głównej. Nie mniejsze 
wyniki osiągnęła modelarnia. W ub. roku praco­
wało tu 50 modelarzy, obecnie pracuje 65. Po 
wykonaniu w rekordowym czasie wszystkich mo­
deli do parowozów T-y 45, w ostatnim roku wy­
gotowano kompletne modele do 9 typów obrabia­
rek. W opracowaniu jest dalszych Q typów. Pro­
jektuje się pobudowanie nowej modelarni w pp- 
biiżu odlewni. Celem usprawnienia produkcji 
utworzono dział zasobów. Dział ten przygotowuje 
cały materiał potrzebny do produkcji, stara się, 
by wszystko dostarczono do fabryki na czas i 
za jmuje się magazynowaniem towarów. Młody kie­
rownik zasobów, p. Bogdan Kaczmarek, obiecuje 
sobie, że w najbliższej przyszłości będzie miał 
przygotowany materiał na 3 miesiące przed roz­
poczęciem poszczególnych seryj produkcji.

PLAN I CZŁOWIEK
race zwiącane z usprawnieniem produkcji jak 

i wysiłek całej załogi Oddziału zmierzają do 
jednego celu—wykonanie Planu Trzyletniego.

Pian zaś przewiduje stopniowe zwiększanie pro­
dukcji i jako cel stawia wykonanie w ciągu mie­
siąca: 4000 maźnic, odlewów na 15 parowozów, 
przerobienie 300 ton żeliwa, wyprodukowanie ni­
tów, śrub, podkładek i nakrętek dla wszystkich 
fabryk wagonów w Polsce.

I oto dochodzimy do sedna sprawy. W każdym 
dziele najwięcej znaczy człowiek. Jego zapał, 
energia i twórczy umysł są motorami postępu. 
Tylko takie nastawienie do pracy może przeła­
mać trudności, tylko -ofiarność daje wysokiej 
miary rezultat. W I. Oddziale nie brak ludzi od­
danych sprawie. Każdy szczegół potęgujący pro­
dukcję wiita się z zadowoleniem. Praca więc toczy 
się wartkim prądem.

Spotykamy wielu ludzi ze starej gwardii robot­
niczej. To i dyr. Jerzy Dickman wytrwale poszu­
kujący maszyn dla odlewni, śrubiami i obróbki' 
mechanicznej w ramach rewindykacji i kier. Rady 
Zakładowej — Leon Podlawski. Legitymacja par­
tyjna to dyplom — oświadcza. Nie upoważnia 
do lekkiego traktowania pracy, przeciwnie posia­
dacz jej musi być przykładem dla innych. — To 
dafej skupiony nad projektami kier, modelarni — 
Wacław Buchwald, energiczny szef administracji 

Łucjan Leracz i cala masa braci roboczej, że 
wymienimy tylko najbardziej gorliwie pracują­
cych: Bolesława Wolskiego z odlewni, Mariana

Dwie daty

W Poznaniu lał temu sześć...
Wiosna 1941 roku była smutna. Miasto ze­

wnętrznie zniemczone, akcja spychania Polaków 
w dół zakończona, wiadomości z frontów złe: 
Jugosławia już skapitulowała, opór Grecji słabi. 
Niemcjy przygotowują się do nowego najazdu. 
Umacniają też swą wschodnią pozycję przez za­
łożenie „Reichsuniversitat“, pierwszego „uniwer­
sytetu" powołanego do życia przez Hitlera. „Ge- 
burtstag des Fuhrers — Geburtsstunde der Uni- 
versitat“ — pisał „Ostdeutscher Beobachter" 
(20. IV. 1941). Ta zbieżność dat miała wiele zna­
czyć. Wydawało się, że Trzecia Rzesza znajduje 
się ii szczytu mocy.

Wówczas to w nocy z 8 na 9 maja nastąpiło 
wydarzenie, które chociaż na pozór wobec ogro­
mu wojny błahe i drobne, przecież w umysłach 
wszystkich mieszkańców Poznania pozostało nie­
zapomniane.

Krótko po północy — dokładnej godziny już 
dzisiaj ustalić nie można — pojawił się nad Po­
znaniem samolot angielski i rzucił jedną bombę. 
Ugodziła ona w gmach Browaru Huggera między 
uL Śniadeckich a Parkiem Wilsona, gmach, który 
w r. 1929 został na Powszechną Wystawę Krajo­
wą przebudowany był wówczas restauracją i 
variete, a za azasów okupacyjnych służył za 
składnicę. Trudno ocenić, czy tam miała upaść. 
Raczej była przeznaczona na Luftgaukommando, 
mieszczące się w gmachu Miejskiej Szkoły Han­
dlowej przy ul. Śniadeckich w odległości 200 m 
od miejsca upadku. Siła wybuchu była niezwykła, 
Pocisk zniszczył nie tylko budynek browaru, lecz 
również kamienicę przy ul. Śniadeckich 22/24, po­
łożoną w głębokiej wnęce ulicznej w bezpośre­
dnim sąsiedztwie terenu firmy Hugger. Zginęło 
wówczas ponad stu Niemców — pogłoski wymie­
niały nawet cyfrę 180 osób, — w tym niestety 
kilku Polaków, głównie ze służby domowej za­
trudnionej w niemieckich rodzinach. Wybuch 
obudził wszystkich. W większości domów wyle­
ciały szyby, nawet przy placu-Wolności, na św. 
Marcinie i przy ul. Pólwiejskiej. Z uwagi na tę 
nieznaną Jeszcze wtedy silę podmuchu mówili 
Niemcy o „Luftmine" czy „Lufttorpedo". Ulica

Śniadeckich została przez władze natychmiast za­
mknięta. Dostęp miały tylko osoby, które mogły 
wykazać, że tam mieszkają. Niemcy przystąpili 
zaraz do rozbiórki gmachu browaru oraz znisz­
czonego domu przy ul. Śniadeckich. Wkrótce — 
zgodnie z niemieckim systemem zacierania śla­
dów nie pozostało nic, a dzisiaj tylko nagi mur 
we wnęce ulicznej wskazuje miejsce upadku 
bomby. Wiadomość o tym uderzeniu,- podana 
przez rozgłośnię londyńską obiegła natychmiast 
całą Polskę. Wszyscy z miejsca sprawdzali nie­
zwykłą wieść w niemieckim „Wehrmachtsbcricht" 
z 9 maja 1941. Ten brzmią! bardzo lakonicznie: 
„pojedyncze samoloty nieprzyjacielskie, omijając 
stolicę Rzeszy, dotarły aż do okolic Poznania". 
Czy samotnymi lotnikami byli Polacy, czy An­
glicy? Czy nalot byl zamierzony, czy też niesforni 
Polacy oderwali się od grupy angie’skich Wel­
lingtonów? Warto by dzisiaj to sprawdzić. Oczy­
wiście w pojęciu mieszkańców Poznania byli to 
Polacy, musieli to być Po^cy, a nawet Poznań- 
czycy-, i tak zapewne było.

Była to pierwsza bomba aliancka, która godziła 
w Niemców na ziemi polskiej. Najbardziej istot­
nym elementem nastroju społeczeństwa polskie­
go w Poznaniu i w całej Polsce była wówczas 
tęsknota za czynem aliantów.

Lecz nikt nie przypuszczał wtedy, że ten pierw­
szy pocisk z dalekiego i jakby legendarnego Lon­
dynu w gnębicieli wymierzony miał przez póź­
niejszy przypadkowy bieg wypadków nabrać 
szczególnego znaczenia. Że oto wybuch angiel­
skiej bomby w Poznaniu wyznaczył niemal co 
do godziny chwilę niemieckiej kapitulacji. Że 
dokładnie w 4 lata później w nocy z 8 na 9 maja 
podpisana zostanie bezwarunkowa kapitulacja 
Niemiec. Że dzień radości Poznania i Polski z 
9 maja 1941 roku przemieni się w przyszłości w 
Dzień Zwycięstwa całego świata.

Niewątpliwie — to tylko przypadkowy zbieg 
dat. Niemniej z perspektywy czasu ten bieg wy­
padków jest symbolem. I jako taki wejdzie do 
historii Poznania.

Karol Marian Pospieszalski

Bolesław Kosmowski
majster na stalowni

W bieżącym mie-
siącu obchodził 25- 
lecie pracy w Od­
dziale Zakładów 
Cegielskiego na 
Głównej. Areszto­
wany w 1940 roku 
przez Niemców za 
sabotaż, spędził 5 
lat w Mauthausen. 
Po powrocie z obo­
zu koncentracyjne­
go podjął pracę w 
Zakładach. Jako 
zdolnego pracowni­
ka wysiano go na 
kurs mistrzów od-
lewniczych w Wę­

gierskiej Górce. Dzięki zdobyciu wiedzy 
teoretycznej wynalazł nową kompozycję 
piasku formierskiego, pozwalającą na wyko­
nanie odlewów bez poprzedniego suszenia 
form, tzw. sposobem na świeżo. Sposób ten 
zaoszczędza przy każdym odlewie godzinę
i 40 minut czasu. Zą usprawnienie pracy zo­
stał nagrodzony.

humor. To są ludzie posiadający świadomość, że 
wytrwałą pracą przybliżają lepsze lata.

Z ORGANIZACJI ŻYCIA SPOŁECZNEGO-. 
BARDZO DOBRZE

poleezeństwo fabryczne, jest zorganizowane. 
Stołówka wyda je dziennie 750 obiadów, po­
nadto ciężko pracujący otrzymują dziennie

0,5 litra mleka. Przy Fabryce jest poradnia dla 
niemowląt, prowadzona przez ofiarną lekarkę 
dr Zwoździakową. W styczniu br. otworzono przy 
ulicy Smolnej przedszkolę dla dzieci. Narazie ko­
rzysta z niego 37 pociech. Projektuje się dowo­
żenie dzieci pracowników z Osiedla Warszaw­
skiego. Fabryka ma świetlicę i własną biblotekę. 
Praca nad urabianiem osobowości toczy się w or­
ganizacjach partyjnych i społecznych — ZWM, 
PPR, PPS, Lidze Kobiet, Sekcji Młodzieżowej 
przy Radzie Zakładowej i TS ..Polonia". Dobrze 
rozbudowanym działem socjalnym kieruje refe­
rent — Antoni Wański. Urlopy spędzają pracow­
nicy we własnych domach wypoczynkowych. Za 
opłatą 20 zł dziennie mogą spędzić 2 tygodnie w 
Bierutowicach i Karpaczu, a rekonwalescenci w 
Luboszu Międzychodzkim. Wielu z pracowników 
wolne godziny dnia spędza we własnym ogródku 
działkowym. Ruchliwe Tow. Ogródków Działko­
wych, istniejące przy Fabryce, skupia sporą ilość 
członków. Każdy z nich posiada działkę o pow. 
500 m2. Pracownicy korzystają wreszcie z dwóch 
sklepów spółdzielczych — żywnościowego i teks­
tylnego, otwartych na Głównie i tworzących za­
mkniętą spółdzielnię. Kierownikiem spółdzielni 
jest młody i rzutki człowiek — Tadeusz Lip- 
kowski.

PAMIĘTAJMY O GŁÓWNIE

Bolączką Głównej są mieszkania i komunika­
cja. Stan mieszkaniowy tej dzielnicy jest 
okropny nie wiele więcej da się powiedzieć 

o komunkacji. Wprawdzie ustalono kurs trolley- 
busów co 40 minut, ale w praktyce wygląda to

Jako formierz pra­
cuje od 1928 roku, 
jest więc pośród 
kolegów jednym z 
najstarszych. Wy­
konuje duże odle­
wy staliwne do pa­
rowozów. Cieszy się 
w fabryce opinią 
jednego z najzręcz­
niejszych formie­
rzy.

Florian Lulka 
formierz na stalowni

nieco inaczej. Zwlokę powodują częste zepsucia, 
a w godzinach wieczornych cala Główna chodzi 
per pedes apostolorum. Nie zawsze wychodzi to 
mieszkańcom Głównej na zdrowie. A przecież 
znajduje się tu 13 zakładów przemysłowych, po­
cząwszy od Zawad oraz centralny cmentarz 
miasta. -

Wprawdzie wiemy, że są trudności, że brak 
pieniędzy, że wszystko nie można zrobić naraz. 
Ale o Głównie warto pamiętać. Ma dzielnych 
i pożytecznych ludzi.

Józef Tulasiewicz
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sportowe
O wejście do extra klasy

X K. S. - Ognisko (SiodlooJ
W nadchodzącą niedzielę dnia 11 bm. o godz. 

17-tei na boisku KKS-u w Dębcu odbędzie się 
atrakcyjne spotkanie piłkarskie z cykJu walk o 
wejście do klasy Państwowej pomiędzy KS. 
Ognisko (Siedlce) a KKS-em Poznań. Z uwagi 
na ważność spotkania zawody powyższe budzą 
zrozumiałe zainteresowanie, tym więcej, gdyż 
drużyna kolejarzy po ostatnim zwycięstwie nad

Turniej wiosenny
Turniej Wiosenny Hokeja na trawie o na­

grodę przechodnią Przewodniczącego Wojewódz­
kiej Rady Narodowej p. Piękniewskiego, urzą­
dza KS. „Czarni" Poznań, w niedzielę, dnia 11 
maja br.’ na boisku hokejowym przy Stadionie 
Miejskim w Poznaniu.

Udział w turnieju zgłosiły następujące druży-

Po porażce w Warszawie
Antków zwycięża Sofią 2:1 (1:1)

Kontynent—Mslarda 2:1 (2:0)
Mecz po tlądowy w Poznaniu

Team A-Team B 3:2 (5:1)
Szczegóły podamy w jednym z najbliższych nu-
.rów naszego pisma.

Otwarcie wystawy opasów
W ostatnich dniach otwarto w Rzeźni I. Wiel­

kopolską Wystawę Opasów w Poznaniu, urzą­
dzoną staraniepi Zrzeszenia Kupców handlują­
cych trzodą, bydłem i końmi. Otwarcia wysta­
wy na zaproszenie prezesa Zrzeszenia w Pozna­
niu dokonał p. wicewojewoda Grosicki, prze­
mawiali prezes Adamski oraz przedstawiciele 
spółdzielczości.

Wśród zaproszonych gości byli: dyr. Izby 
Przem.-Handl. dr Waschko, dyr. Izby Rzemieśl­
niczej Wiesiołowski, prezes Zw. Zrzeszeń Ku­
pieckich Wożniak, dyr. Związku Kluczyński, 
przedstawiciele cechów, prasy itd.

Wystawa daje pogląd na odbudowę gospo­
darki hodowlanej w Wiełkopolsce. Szereg oka­
zów szczególniej zasługuje na wyróżnienie i 
świadczy wymownie o umiejętności i zamiło­
waniu do hodowli wśród naszych rolników.

Piękne okazy wołów- rzeźnych, krów-jałowic, 
cieląt, świń, owiec — to bardzo poważny doro­
bek w stosunku do tego olbrzymiego wyniszcze­
nia pogłowia bydlęcego, jakiego dokonała w na­
szym kraju wojna.

Są tam sztuki do 800 kg ważące, jest okaz 
Świni 19-miesięcznej, która utuczona waży około 
400 kg.

O charakterze gospodarki żywcem mówi po-

Zniszczenla nieruchomości miejskiej 
w Polsce

Na całym obszarze Polski zniszczono lub 
uszkodzono 295.431 nieruchomości w kubaturze 
ok. 527 milionów m. sześć, wartości ok. 10 mi­
liardów zł przedwojennych. Na dawne ziemie 
przypada 147.607 nieruchomości o kubaturze 221 
milionów m. sześć, reszta obejmuje Z. O.

6)
Karol z obozu koncentracyjnego wraca 

do domu. Tymczasem tam, w Waisray/ie, 
przyjaciółka Łucja radzi jego żonie Marii, 
by się nie,zaniedbywała.

*
Milcząc Maria podeszła, objęła ją, przy­

garnęła, miękko gładziła jej włosy. Pamięta 
przecież opowiadanie Łucji, jak to było:

Milcząc Maria podeszła .objęła ją, przy­
garnęła, miękko gładziła jej włosy. Pamięta 
przecież opowiadanie Łucji^ jak to było:

— „załomotali wściekle do drzwi, była 
noc, trzecia rano, — aufmachen! deutsche 
Polizei! !— wyrwali go'z pościeli, bili, szar. 
pali, opierał się, jeden uderzył go, krew po- 
płynęła... Prędko kazali mu ubrać się, ja bła­
gałam, uklękłam przed tym gestapowcem, 
kopnął mnie, wrzasnął — winsle nicht! a po­
tem po pary. dniach, na tym różowym pla­
kacie — był, już był".

Cicho było, za oknem przekrzykiwały się 
wesoło dziecięce głosy, odezwał się klakson, 
zadzwonił dzwonek roweru, przejechał ciężki 
wóz, aż zadrżał cały dom. Zmieszany szum 
ulicy śpiewał swą wielogłosową pieśń.

— I co ty będziesz robiła teraz? — Maria 
pochylona, patrzyła z bliska w oczy Łucji, — 
praca sama nie da ci wielkich emocji...
---- Może się stanę narkomanką... — usiło­

wała zażartować, ale przymuszony śmiech 
boleśnie jakoś skrzywił wąskie, delikatnie 
wykrojone usta.

Pożegnała się z Marią. Na ulicy ogarnął 

wicemistrzem Polski Wartą znajduje się w do 
skonałej formie. Celem uniknięcia natłoku przy 
kasach, prosimy o wcześniejsze nabywanie bile­
tów w przedsprzedaży Dom Sportowy, Sw. Mar­
cin 33. Kasy na boisku czynne będą od godz. 
14-tej, W przedmeczu ujrzymy młodych adeptów 

' sztuki piłkarskiej.

hokeja na trawie
ny hokejowe: KKS Gniezno, KS Victoria Wrze­
śnia, KS Lechia Poznań i KS Czarni Poznań.

Turniej rozpoczyna się meczem KS Victoria 
Września — Czarni Poznań, o godz. 9-tej, na­
stępnie o godz. 10,30 spotka się KKS Gniezno 
z Lechią Poznań. O godz. 16 spotkają się poko­
nani, a o godz. 17,30 zwycięzcy. Rozdanie na­
gród i wręczenie pucharu o godz. 19,15.

KS. „Czarni" (Poznań) — KS. „Stella" (Gniezno) 
Spotkanie o mistrzostwo kl. B. w piłkę nożną, 

pomiędzy wymienionymi drużynami odbędzie 
się w czwartek dnia 8 bm. o godz. 18-tej na 
boisku Miejskim na Sródce.

KOMUNIKATY
Kręglarie „legia” — H. C. P. Powyższe spotkanie roze­

brane zostanie w dniu 9 i 10 bm. o godz. 17-tej na torach 
..Zielonogród, ul. Rolna 1.

Sekcja lekkoatletyczna KKS-u Poznań zawiadamia, że tre­
ningi odbywają się na boisku w Dębcu we wtorki i piątki od 
godz: 17-tej do 19-tej dla pań i panów. W związku z nad­
chodzącymi zawodami prosimy o regularne i pilne uczęszcza­
nie na treningi. ■

glądowo umieszczona na wystawie interesująca 
tablica statystyczna, z którą warto się zapoznać,

1945 r. spęd wynosił w 1946 r.
krów 24.752 szt. 16.839 szt.
świń 10.139 „ 53.301 „
cieląt 2.416 „ 15.359 „
owiec 16.894 „ 5.251 „
koni 934 „ 1.735 „

Ubój 1945 r. w 1946 r.
krów 21.581 szt. 11.883 szt.
świń 9.618 „ 49.898 „
cieląt 2.398 „ 15.217 „
owiec 16.664 „» 4.817 „
koni 740 „ 795 „

Wywóz 1945 r. w 1946 r.
krów 3.088 szt. 5.030 szt.
świń 498 „ 3.426 „
cieląt 18 „ 142 „
owiec 230 „ 434 „
koni 194 „ 940 „

J.&K v. yaika z tabeli, wzrosła hodowia trzody 
chlewnej i podniósł się spęd i spożycie wieprzo­
winy przeszło 5-krotnie. Zmniejszył się za to 
ubój krów z korzyścią dla nrodnk^4’ se­
rów i masła. Ilość cieląt utrzymuje się mniej 
więcej na tym samym

Również rośnie wywóz. Należy i w tej dzie­
dzinie stwierdzić dużą poprawę.

Z tabeli mamy pogląd również na to, ile po­
chłania żołądek Poznania, co dowodzi i w tej 
dziedzinie polepszanie się jakości naszego od­
żywiania, pomimo wprowadzenia dni bezmięs­
nych.

Całość wystawy cechuje doskonała organiza­
cja i panujący tam wzorowy porządek. Kupcy 
pełnią w każdym dziale stałe dyżury i udzielają 
bardzo chętnie i uprzejmie wyjaśnień na zapy­
tania zwiedzających. Adam K-skialf——-

Szukają przystali
|F

ją jasny, słoneczny, wiosenny dzień. Życie 
porywało w swój potężny prąd odradzającą 
się stolicę. Na intensywnie niebieskim tle 
nieba nawet ruiny warszawskie nie robiły po­
nurego wrażenia. Witryny nowopowstałych 
sklepów mieniły się barwnymi plamami, lek­
ko postukiwały na chodnikach kobiece nóżki, 
uśmiechały się twarze, ludzie szli, spieszyli 
się, czuło się wzmożone tempo pracy. War­
szawa mimo ruin i zniszczenia powoli odzy­
skiwała swój dawny, nieśmiertelny czar.

"" POWRÓT „JEJ CHŁOPCA"
Łucja szła zamyślona. Gdyby można za­

pomnieć! Ale widma przeszłości tak często 
wracają...

Oczy jej wpatrywały się uważnie w zbli­
żającą się postać młodego mężczyzny. Czyż­
by Romek? Jej współtowarzysz pracy kon­
spiracyjnej, Romek, którego żartobliwie na­
zywała „swoim chłopcem"? Jeszcze chwilka 
i ręce jej znalazły się w mocnym uścisku 
męskich dłoni. Rozjaśniona szczerą radością 
młodzieńcza twarz, brązowe oczy wpatrzo­
ne w nią z adoracją,

— Pani Łucjo! — całował ją to w jedną,

3 ESTRADY

Popisy uczniów P. I* M. 
ramy przeciętnego popisu uczniowskiego. Prócz 
Gilki Feliksa (koncert skrzypcowy E-dur Bacha) 
z klasy prof. Szulca występowali śpiewacy: Ka- 
sprowiczówna Janina, Jatczyńska Alicja oraz 
Szymański Jerzy. Wszyscy z klasy prof. Janow­
skiej Kopczyńskiej.

Państwowy Instytut Muzyczny urządził tymi 
.lniami w małej auli P. szkół muzycznych dwa 
popisy uczniowskie. Pierwszy z nich był popi- 
em zbiorowym uczniów klas instrumentalnych 

oraz jednej klasy wokalnej.
Z przyjemnością trzeba stwierdzić wysoki po­

ziom oraz zaawansowanie uczniów klas instru­
mentów dętych. Zarówno oboista Antoni Olejnik 
'klasa prof. Madei), jak flecista Tomaszczuk 
Włodzim;erz (klasa prof. Boczka), wykazali czy­
stą intonację oraz muzykalną i pewną frazę. 
Obaj zapowiadają wartościowy nabytek w tym 
tak potrzebnym a zaniedbanym dziś dziale mu­
zyki. Szulcówna Hanna (fortepian) i Hypki Bo­
lesław (skrzypce) z klasy kameralnej prof. Dan- 
czowskiego grali nader starannie opracowaną 
sonatę c-moll Griega (I część). Fortepian repre­
zentowały Służewska Maria (I część koncertu 
c-moll Beethovena) oraz Pawłowićzówna Maria 
(Arabeski Debussyego oraz dwie transkrypcje 
Liszta) z klasy dyr. Lewandowskiego. Obie do­
skonale pod względem pianistycznym postawio­
ne wykonały swój program ładnym uderzeniem, 
solidnie, bez tremy a szczególnie Pawłowi- 
czówna ma już znaczne zacięcie wirtuozowskie 
Dalsza praca nad pogłębieniem muzykalności 
będzie warunkiem jej postępów oraz rozwoju.

Produkcje inne wykonane z mniejszym czy 
większym powodzeniem nie wykraczały poza

ŚWIATŁA I

MUSZTARDA
po obiedzie

Piszemy o tym co było. Ale musztarda przyda 
się i do następnego obiadu. Rozjechali się już 
goście Targów. Zosta’iśmy znowu sami i możemy 
sobie dużo opowiedzieć o tym, co i jak było. 
Nie wypada lo nam w czasie „wielkich dni“ 
p:sać o wielu niedociągnięciach zauważonych w 
tym czasie w Poznaniu.

Zaczęło się nie bardzo sprawnie. Zebraliśmy 
się w dniu otwarcia Targów przed mównicą, gdzie 
nastąpił akt przecięcia wstęgi. Wszystko to było 
i podniosłe i poważne..., ale zaczęło się z dużym 
opóźnieniem. Pełne 45 minut czekaliśmy przed 
mównicą. Chwile oczekiwania „umilał" nam kon­
cert z płyt. Wreszcie zaczęło się. W trakcie prze­
mówienia p. Prezydenta Sroki, w chwili najmniej 
oczekiwanej, popłynęły z głośnika tony hymnu 
narodowego. Że przygłuszyły one słowa mówcy, 
że w dodatku nadano hymn z głośników to — 
acz zaprzecza to zasadom organizacji — można by 
jeszcze darowało. Ale hymnu oczekiwaliśmy w 
chwili wejścia na Targi p. Premiera lub w mo­
mencie przecinania wstęgi. Potym te dzwony w 
trakcie przemówień. Piękne eksponaty, cóż kiedy 
zagłuszyły słowa mówców. __

Stałem obok dwóch Anglików. Miny mieli nie­
wyraźne.

Albo taka historia. Korespondenci prasy pol­
skiej do momentu zamknięcia Targów nie mogli 
się dogadać w Wydziale Prasowym Dyrekcji Tar­
gów, choćby w sprawie ilości zwiedzających. Cy­
fry otrzymaliśmy po Targach. Musztarda po 
obiedzie. z

Innes kwiatki. Głośniki, piosenki i piosenki!
Daruję GŁOŚNIKOM (ale tylko głośnikom, bo 

są cierpliwe) choćby tego Jasia co to ma odejść 
od okienka. Natomiast nie mogę darować pio­
senek .które nadają się do Leipziger Messe. 
Wiem, że piosenki w rodzaju „Horst du mein 
heimliches Rufen“, „Traume aus der Sudsee", 
„Stern von Rio“ wcale nie znaczą... „komin zu- 
riick ich warte auf dich". Ale pytam się, mimo 
wyznawanej zasady, że muzyka jest międzynaro­
dowa, czy istotnie nie mamy w repertuarze in­
nych piosenek. Idzie sobie takie „siubdzie" z fa­

to w drugą rękę, raz i jeszcze raz, — jakże 
jestem szczęśliwy!

Ucieszyła się serdecznie.
— Gdzieżeś ty się podziewał? Kiedy wró­

ciłeś? Skąd? Szukałam cię przez ogłoszenia, 
przez Czerwony Krzyż!

— Już nie jestem „pani chłopcem"? — 
żartobliwie wpatrzył się w jej oczy.

— Jesteś, jesteś, musisz iść ze mną do do­
mu, opowiedzieć mi wszystko, _ale tymcza­
sem mów zaraz, już. Więc.

Spoważniał. Zamyślił się chwilę.
— No, wyszedłem z Warszawy, to pani 

wie, razem z kolegami,
— No tak, wiem, — przytaknęła, ale wła­

śnie co dalej, — szukałam cię.
Przerwał jej niecierpliwie.
— Ach, to było zupełnie niepotrzebne. 

Czytałem te ogłoszenia pani w „poszukiwa­
niach" — w Krakowie i w Częstochowie, ale 
nie mogłem się odezwać. Pani wie, jak ślicz­
nie wyłapywali Niemcy ludzi — właśnie 
przez te poszukiwania.

— Ale gdzie się obracałeś? — nalegała.
— Gdzie się dało, — rzekł krótko.
— No, a potem?

Drugi popis wypełnił swoim programem uczeń 
III roku fortepianu z klasy dyr. Wacława Le­
wandowskiego, 15-letni Jerzy Sternalski. Był to 
już jakby recital w małym zakresie obejmujący 
utwory od klasyków począwszy (Bach, Mozart), 
przez romantyków (Mendelssohn, Schumann- 
Liszt, Chopin, Paderewski), aż do kompozytorów 
nowoczesnych (Szeligowski, Prokofiew); niektó­
re z nich jak np. transkrypcje lisztowskie lub 
wariacje Paderewskiego bardzo odpowiedzialne 
i trudne technicznie. W refleksji tego ze wszech 
miar udanego i ciekawego występu podkreślić 
trzeba nie tylko zdolności i poważne zadatki na 
przyszłość młodocianego adepta sztuki piani- 
stowskiej ale przede wszystkim wielką wnikli­
wość i ogromny wkład pracy pedagogicznej prof 
Lewandowskiego. Sternalski obok elastycznego 
uderzenia i na świetnej drodze rozwijającej się 
techniki, wykaźuje ponadto daleko, ponad wiek 
rozwiniętą muzykalność. Ucznia takiego i osiąg­
niętych z nim rezultatów można szczerze pogra­
tulować. ■Dr S.

cetem pod rękę nuci półgłosem tekst piosenki po 
niemiecku. Nic się nie robi, żeby wreszcie en­
tuzjaści tych piosenek — po dwóch latach — za­
pomnieli ich tekstu. Jeszcze z tej samej, beczki. 
Niemieckie bunkry w mieście i na Targach za­
mienili zwiedzający w miejsca ustronne. „Złe po­
wietrze*4 sygnalizowało z góry obecność takiego 
bunkra w pobliżu. Na Targach bunkier nie wy­
trzymał frekwencji i... wyszedł z siebie. Dopiero 
Targi przekonały mnie, że w lekkiej altetyce je­
steśmy słabsi od zagranicy. Każdy zagraniczny 
gość dawał sobie z łatwością radę z przeskocze­
niem... „niesuchej przeszkody44. Rodaka pozna­
wałem zawsze po tym, że... wsiąknął.

Musztarda po obiedzie... dobrze, ale skoro (dziś 
o tym piszę, to dlatego, że myśię, iż praqija.ee 
w dalszym ciągu Biuro Międzynarodowych Tar­
gów Poznańskich do następnego „obiadu44 w 1948 
roku zasiądzie już bez tych „akcesoryj44.

JUŻ UKAZAŁA SIE 
PIERWSZA PO WOJNIE

POLITYCZNA 
MAPA EUROPY

w opracowaniu
Dr WOJCIECHA WALCZAKA
Jest to mapa, opracowana po konfe­
rencji paryskiej, dająca obraz obec­
nej sytuacji politycznej I komunikacyj­
nej na terenie Europy. Mapa wydana 
jest w 7 kolorach, a cena wynosi 

tylko złotych 2S0,— 
Wydawnictwo „PRZEŁOM" — KRAKÓW 
Skiad główny: KSIĘGARNIA „NAUKA 
I WIEDZA" w Krakowie, ul .Kolberga 16 
Do nabycia we wszystkich księgarniach.

— Jak tylko Niemców diabli wzięli, poje­
chałem przede wszystkim do matki.

Urwał — zawahał się. Łucja spojrzała na 
niego uważniej i nagle z przestrachem spo­
strzegła wąski pasek żałobnej listewki na 
klapie jego ubrania.

— Romku — twoja matka.
Milczał chwilę. Pogodna twarz zasępiła się, 

brązowe oczy stały się bardzo smutne.
I tak pani Łucjo, Jak przyjechałem, 

zastałem ją już bardzo chorą. Serce. Ciągle, 
przez całą wojnę wciąż się o mnie bała, a w 
ostatnim roku straciliśmy ze sobą kontakt, 
ona w Zamościu, ja w Warszawie, — powsta­
nie, potem musiałem się ukrywać, toteż nie 
miałem serca odjechać, męczyła się jeszcze 
blisko rok.

Pochylił głowę. Powiedział powoli, — w 
głosie był żal.

t- Nie mam już nikogo bliskiego, pani 
Łucjo,

Po chwili dokończył bardzo cicho, nie­
śmiało: — tylko panią.

Nie podjęła tego powiedzenia. Miękko 
położyła rękę na jego ramieniu.

— Biedny Romek — bardzo mi cię żal, — 
wiem że kochałeś matkę.

Szli milcząc przez chwilę( złączeni smut­
kiem, zgubieni w gwarnej ulicy. Roman 
podjął dalej.

— O pani wiedziałem wszystko.
Jakto? — zdziwiła się. 

Uśmiechnął się tajemniczo.
(Ciąg dalszy nastąpi)

r

praqija.ee


STRONA 5

HM 2J£UJJ
Aktualne zagadnienia powiatu wolsztyńskiego

Akcja siewna w obwodzie babimojskim — Młodzież wiejska w szeregach WF i PW — 
Milion złotych na powodzian — Wiadomości różne

Najważniejszym problemem odrodzenia życia 
gospodarczego na Ziemiach Odzyskanych to ak­
cja siewna. .Do powiatu wolsztyńskiego został 
włączony obwód babibmojski, liczący trzy gmi­
ny oraz 2 miasta (Babimost, Kargowa) z obsza­
rem około 12.000 ha ziemi ornej. Obszar ten 
jest typowo rolniczy, a ziemia w przeważającej 
części piaszczysta, piaszczysto - gliniasta i bie- 
licowa. Wszystkie te ziemie są łatwe do upra- 

~7 wymagają jednak częstego nawożenia 
organicznego, co jednak na skutek niewystar­
czającej ilości inwentarza me da się przepro­
wadzić.

Najważniejszą czynnością jaka teraz była 
przeprowadzona — to akcja siewna. Sunrenna 
i energiczna praca zastępcy pełnomocnika A. S. 
p. Dolichera z Wolsztyna, przy całkowitym po­
parciu p. starosty Ludwiczaka i wydatnej pomo­
cy pełnomocników gminnych akcja siewna w 
obwodzie babimojskim daje pozytywne wyniki.

Minimalny plan obsiewu wiosennej akcji 
siewnej wynosi 4.000 ha. Uważa się jednak, iż 
ilość ta będzie znacznie przekroczona i ani je­
den hektar nie pozostanie ugorem.

Państwo daje znaczną pomoc materialną, gdyż 
jak wynika z rozdzielnika — obwód Bao.most 
ma otrzymać 60 ton nasion zbożowych i warzyw 
oraz 120 ton ziemniaków sadzeniaków na skryp­
ty dłużne.

Do tego czasu otrzymał 43 tony nasion oraz 
awizo 48 ton ziemniaków. Nasiona są rozdzie­
lane komisyjnie tym gospodarzom, którzy zostali 
późno osadzeni, łub tym, którzy ponieśli różne 
klęski żywiołowe jak wymarznięcie, plaga my­
szy lub zalanie wodą. -

Obwód Babimost posiada 1100 koni, co sta­
nowi ilość niewystarczającą do ukończenia 
prac w terminie. Dlatego też przy pomocy p. 
starosty Ludwiczaka postanowiono, by rolnicy 
z terenu sprzed 1939 r. pomagali w pracy 
siewnej obwodowi babimojskiemu.

Młodzież wiejska z terenu powiatu wolsztyń­
skiego zorganizowana w hufcach WF i PW wy­
kazuje ożywioną działalność.

W obwodzie babimojskim (teren włączony do 
powiatu wolsztyńskiego) do najżywotniejszych 
hufców zaliczyć można hufce gminy Ciosaniec 
z przynależnymi gromadami: Świetno, Łupica 
i Smieszkowo.

W dniu 27. 4. br. obchodziły hufce nr 26 i 27 
uroczystość poświęcenia 1 proporczyków przy 
udziale p. starosty Ludwiczaka, kom. pow. ppor. 
Nowaka i miejskiego kom. z Wolsztyna sierż. 
Wleklika.

Poświęcenia dokonał miejscowy proboszcz 
ks. dziekan Władysław Malik.

Wszechstronny rozwój hufca pod komendą 
miejscowego kom. Kokota wykazuje dobre wy­
niki. Na uwagę zasługuje odegrane przedsta­
wienie pt, „Zaloty na kwaterze" przez placówkę 
Smieszkowo. Wykonanie dobre. Reżyserował p. 
Zdanowicz Jan.

Dobrowolna akcja pomocy dla powodzian 
przyniosła w Wolsztynie ogólną sumę 
1.013.631,70 zł. Społeczeństwo z pow'a tu wol­
sztyńskiego zdało tym samym egzamin obywa­
telski. Do tej sumy nie są wliczone różne dary 
w naturaliach. Dalsze składki napływają.

W dniu-27. 4. br. urządzono staraniem KSMM 
i KSMŻ wesoły wieczór pt. „Wszystkiego po 
żdz:ebłku". Wykonanie pierwszorzędne. Reżyse­
rował i prowadził konferansjerkę p. Olszewski. 
Dochód został przeznaczony na pomoc dla po­
wodzian. Frekwencja duża.

Dzień 1 maja wypadł w Wolsztynie w tym 
roku imponująco. Udział, brały wszystkie orga­
nizacje społeczne, partie polityczne, związki za­
wodowe oraz młodzież szkół powszechnych i gi­
mnazjalna. Na r/nku, gdzie zgromadzili sę 
uczestnicy przemawiali: p. starosta Ludwiczak, 
przew. Pow. Rady Naród, p. Pazdzioch i inni. 
Na zakończenie odbyła się defilada.

W ramach tego święta 22 obywateli odzna­
czonych zostało orderami zasługi „Za Wolność 
Ojczyzny". Odznaczenia wręczał p starosta Lu­
dwiczak. (trz)

m H&iłktufie
Czytelnikom naszym w Witkowie (powiat 

Gniezno) oraz w okolicy podajemy do wia­
domości, że agentura „Głosu Wielkopolskie­
go" mieści się w księgarni p. Antoniego Ja­
worskiego — Witkowo, ulica Poznańska 19, 
gdzie można prenumerować i nabywać po­
jedyncze egzemplarze naszego pisma.

Równocześnie komunikujemy, że kore­
spondentem naszym na Witkowo i okolicę 
Jest p.Marian Czekała, zamieszkały w Wit­
kowie przy ulicy Poznańskiej 4. Wszelkie 
komunikaty i wzmianki do tekstu redakcyj­
nego kierować można pod powyższym adre­
sem. (pr)

Jubileusz fabryki „Kanold" w Lesznie
Równolegle ze „Świętem Pracy" fabryka cu­

kierków „Kanold" w Lesznie obchodziła w dniu 
1 maja niecodzienną uroczystość: 15-lecie wyku­
pienia firmy z rąk niemieckich właścicieli przez 
zasłużonych na terenie Polonii Berlińskiej Pola­
ków Mikołaja i Henryka Kaczmarków oraz ju­
bileusz 20-lecia pracy 22 pracowników fabryki.

Na sali fabrycznej zebrali się jubilaci, pracow­
nicy firmy oraz zaproszeni goście. Zagajając 
uroczystość współwłaściciel firmy dyr. Henryk 
Kaczmarek złożył serdeczne podziękowanie 
wszystkim jubilatom za wierną i uczciwą pracę, 
wręczając im następnie dyplomy uznania oraz 
nagrody pieniężne.

Z kolei przemawiali przewodniczący Rady Za 
kładowej p. Giera, burmistrz miasta Leszna, 
przewodniczący M. R. N. w Lesznie p. Kowalski, 
przedstawiciel Powiatowej Rady Związków Za­
wodowych p. Michalak i inni. Mówcy zgodn> 
podkreślali przykładną współpracę obecnych 
właścicieli firmy pp. Kaczmarków z pracown'- 

■ kami, która — jak stwierdził p. Kowalski — nie 
od dziś, lecz już od zarania firmy istnieje. Inny 
z mówców przypomniał wielki wkład majątku 
i pionierski charakter pracy obu właścicieli w 
dzieło wykupienia z rąk niemieckich, a następ­
nie całkowitej odbudowy i stałej rozbudowy fa-

Gdczyty I zebrania
Baczność I Weterani Powstań ŚląskichI
W niedzielę, 11 maja, w ramach Święta Zwy­

cięstwa odbędzie się uroczystość poświęcenia 
nowego sztandaru.

Zbiórka wszystkich kolegów Grupy Okręgowej 
w Poznaniu rano o godzinie 7-mej przed lokalem 
zebrań, przy ulicy Chełmońskiego 2, skąd wy­
marsz do kościoła farnego.

Punktualne stawienie się wszystkich kolegów 
obowiązkowe. Przypomina się o nałożeniu opaski 
związkowej. 22 527

bryki, która dopiero pod ich fachowym kierow­
nictwem stała się należytym warsztatem pracy 
dla zatrudnionych robotników.

W imieniu nagrodzonych przemówił jeden z 
jubilatów, dziękując za prawdziwie ojcowską 
opiekę, jakiej wszyscy bez wyjątku pracown’cy 
'.tale doznawali, szczególnie od seniora M kola- 
ja Kaczmarka, wręczając następnie obu właści­
cielom wiązankę kwiatów. Skromną uroczystość 
zakończyło wspólne odśpiewanie ,,Roty‘‘. (s)

ŚREM
Wykład prof. dra Skałko w$'i ego. D:u; i z ko­

lei wykład zorganizowany przez Kuratorium O. 
S. P. został entuzjastycznie przyjęty, zwłaszcza 
przez młodzież szkolną. Prof. Uniw. Pozn. dr 
Adam Skałkowski mówił na temat: „Rehabilita­
cja Stanisława Augusta Poniatowskiego i jej 
granice".

Wykładu tego wysłuchano w auli gimnazjum 
z b. wielkim zainteresowaniem. Dla większości 
słuchaczy, wśród których jak zwykle przewa­
żała młodzież, „odkrycia" prof. Skałkowskiego 
były rewelacją i pewnego rodzaju rewolucją w 
dotychczas przyjętych sądach o ostatnim królu 
polskim. Słuchaczy ze starszego społeczeństwa 
było niestety mało, ale charakterystyczne jest 
to, że ci, którzy chodzą, chodzą przeważnie za­
wsze. Małe zainteresowanie widzimy wśród 
kupców, którzy przecież przed wojną wielką 
rolę grali w życiu społecznym.

Kurs dla fotoamatorów. Staraniem- miejsco­
wego Koła Miłośników Fotografii rozpoczął się 
kurs dla zrzeszonych i niezrzeszonych fotoama- 
torów. Kurs obejmuje 18 godzin wykładów 
i. ćwiczeń a odbywa się dwa razy w tygodniu 
w świetlicy Uniwersytetu Powszechnego. W kur­
sie bierze udział 20 osób. Wykładowcami są 
członkowie zarządu Koła, (jh)

ZBĄSZYN
Akcja pomocy dla powodzian. Tutejsze spo­

łeczeństwo w pełni zrozumienia dla dotkniętych 
klęską powodzian, zebrało wśród siebie 24.000 
zł gotówki, 20 ctr mąki, 3 ctr grochu oraz inne 
produkty żywnościowe.

Nowy piec Gazowni Miejskiej. W dniu 23 
ub. m. nastąpiło podpalenie nowozbudowanego 
pieca w tutejszej Gazowni Miejskiej. Piec wy­
konany został przez firmę B. Pawłowicz z Po­
znania oraz inz. Łozińskiego.

Koszt budowy wynosił około 350.000 zł.
Sport w Zbąszyniu. Po' długotrwałej zimie 

wyszli znów nasi piłkarze na boisko, by w dniu 
13 u-b. m. w ramach rozgrywek o mistrzostwo 
klasy C rozebrać mecz piłkarski z KKS ze Zbą­
szynka. Zasłużenie wygrał KS Obra — Zbą­
szyń, zdobywając tym samym 2 cenne punkty.

W dniu 20 ub. m. odbył się mecz piłki noż­
nej pomiędzy KS Płomień — Obra Zbąszyń.

Tym razem znowu nasi piłkarze nie zawiedli, 
wygrywając 3—1 i zdobywając dalsze dwa 
punkty.

SZAMOTUŁY
W uzupełnieniu naszego sprawozdania w uro­

czystościach 1- majowych podajemy do wiadomości 
że przy odsłonięciu tablicy ul. Ignacego Daszyń­
skiego nie przemawiał sekretarz powiatowy PPS 
Pachciarek, lecz przewodniczący PK PPS p. wice- 
starosta Susicki.

Dzieci — a „Dzień Lasu". Uroczystość „Dnia 
Lasu" obchodziły dzieci szkół powszechnych w 
Szamotułach w dniu 4 bm. w godzinach popołu­
dniowych. Kilku samochodami, dostarczonymi 
przez miejscowe firmy, wyjechała młodzież szkol­
na do lasu w’ Sycynie. Tam odbyła się przy pię­
knej pogodzie akademia, na którą złożyły się de­
klamacje, śpiew oraz pogadanka o znaczeniu 
gospodarczym, zdrowotnym i estetycznym lasu. 
Na zakończenie przy współudziale nauczyciel­
stwa dzieci sadziły drzewka. (>k)

Elżbieta z Szamocina. Nie ma chwilowo możli­
wości dokonania zamiany, nieruchomości położo­
nej w Niemczech. Mienie jednak Polaków pozo­
stawione w Niemczech winno być zarejestrowane, 
W tym celu radzimy zwrócić się do ' Zarządu 
Miejskiego względnie do właściwego starostwa 
powiatowego.

Madej Zb. Korzysta Pan w całej rozciągłość’ 
z. dobrodziejstwa ustawy amnestyjnej, radzimy 
przeto ponownie zgłosić się w RKU i ujawnić 
swoje przestępstwo.

Ela znad Wełny. Kwestia pobierania podwyż­
szonego czynszu najmu za lokale handlowe była 
już przez nas niejednokrotnie omawiana. Radzi­
my śledzić pilnie nasze odpowiedzi.

P. Walenty Kabaciński, Sopienno. Udzielamy 
informacji na każdy list, zatem radzimy pilnie 
śledzić nasze odpowiedzi.

U. S. 1924. Podanie przez RKU mylnej daty uro­
dzenia jest w zasadzie przestępstwem, należy za­
tem niezwłocznie datę urodzenia sprostować. 
O terminie zaciągnięcia zaś Pana do wojska de­
cydować będzie data właściwego urodzenia.

P. Konstanty Preiss, Poznań Wschodni. Pyt. 1. 
Ponieważ małżeństwo było bezdzietnie, przed­
mioty wspólnego użytku domowego dziedziczy 
po zmarłym mężu żona.

Pyt. 2. O wydanie mebli należy wystąpić na 
drogę sądową.

Pyt. 3. W sprawie roszczeń Pańskich do Dy­
rekcji Kolei należy zwrócić się do adwokata, któ­
remu prowadzenie sprawy Pan już powierzył.

Hal Koszuta. Z opisanego przez Panią stanu 
faktycznego wynika, iż odpowiedzialność za za­
giniony płaszcz ponosi związek zawodowy, prze­
ciwko któremu należy wystąpić na drogę sądo­
wą z powództwem cywilnym.

P. Anna Miziniak ul. Grottgera 10 Radzimy 
Pani zwrócić się do Państwowego Urzędu Repa-
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podlegał reformie rolnej, to i tak stał się wła­
snością obecnego posiadacza, wskutek trzydzie­
stoletniego posiadania.

S. O. S. Gorzów. Jeżeli ma Pan na to dowody, 
że rozejście się z żoną nastąpiło z jej winy, może 
Pan wnieść pozew o rozwód, wraz z wnioskiem 
o wyznaczenie kuratora, dla nieznanej z miejsca 
pobytu żony.

P. Zofia Szot. Ponieważ współlokator zamyka 
Pani dostęp do kuchni, łazienki, uniemożliwia 
korzystania wody i światła, należy zrobić donie­
sienie do M. O. Czyny bowiem współlokatora 
stanowią przestępstwo z art. 251 K. K.

P. Teresa Sz. Abonentka Poznań. Jeżeli dzier­
żawca płacił w tym czasie czynsz dzierżawny 
nie może być mowy o nabyciu przez niego pra­
wa własności przez zasiedzenie. W wypadku zaś 
gdy posiadał opisaną przez Panią ziemię przez 
lat trzydzieści nie płacąc czynszu, ziemia mogła 
by się stać jego własnością, na podstawie art. 50 
obecnie obowiązującego prawa rzeczowego;

Dyżury lekarzy i aptek
Nocny w dniu 8 bm. dr Jezierski, ul. Lecha 8. 
Dyżuruje Apteka św. Wojciecha, ul. Stalina.

Repertuar kin
Apollo — „U schyłku dnia", Polonia „Zaklęła 

narzeczona".

W c«wart»k dnia 8 maja br.

Bagatela, plac Wolnofiol
Tel. 38-87

„DUtT LUCI8NO" 
beikonkuren<y|nl •kwlllbryłcl

NHfeS MARIHTTK 
doskonała longlerka

Początek godz. 20-t*. Watąp w*lny.

LILI ŻARDECKA 
znakomita tancerka

I łsem^ r e Ferenc jam iC do r‘‘ffiośu 
; Wielkopolskiego" nr 22444.

Poszukuję doświadczonego szo­
fera. Zgłoszenia: skrytka pocz­
towa 4. 22432

Pielęgniarki — kierowniczki 
żłóbka fabrycznego poszukuję 
zaraz. Państw. Zak*adv Umun- i 
darowania, Kraszewskiego 
21/25. 22415 I

ZJAZD WYCHOWANKÓW 
WYDZIAŁU ROLNEGO U. P. W POZNANIU

W dniu 6 i 7 Czerwca odbędzie się w Poznaniu 
zja.id koleżeński wychowankw Wydziału Rolnego Uni- 
wc syteiu Poznańskiego.

Zgłoszenia uczestnictwa w zjeździe należy nadsyłać 
do da*a 12 maja pod adresem: Koło Rolników, Po­
znań, Gelędiuka 70. 22185
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OSTRZESZÓW
Z działalności P. C. K. Tutejszy P. C. K. w 

zrozumieniu szczytnego swego zadania, rozwija 
na terenie miasta i okolicy bardzo intensywną 
działalność. Poza normalnymi zajęciami, nie­
sienia cichej i ofiarnej pomocy potrzebującym, 
została ostatnio staraniem Zarządu P. C. K. ode­
grana sztuka teatralna z życia partyzantów, 
Jadwigi Radlińskiej, pt. „Leśna Droga".

Głęboka myśl przewodnia tej sztuki pozwala 
widzowi przeżywać na nowo szczęśliwie minio­
ne, wstrętne czasy okupacji hitlerowskiej, gdzie 
człowieka ceniło się „tyle co pająka, depcząc 
go bez skrupułu" — jak powiada występujący 
w sztuce niemiecki leutnant.

Obok tego widzimy żywy obraz patriotyzmu 
i do ostatnich granic posuniętą ofiarność pol­
ską, która przetrwała burzę niemiecką. Okazuje 
się to w rolach babki-służącej, porucznika Jo­
dły, Marty żony leśnika, a w końcu majora — 
dowódcy partyzantów. Bardzo dobrze odegrane 
role wszystkich amatorów oraz gustowne dekora­
cje sceny złożyły się na całość, dającą licznie 
zgromadzonej publiczno:' 'i żywy obraz z życia 
leśnych drużyn.

Czysty zysk przeznaczony jest na Tydzień P. 
C. K., podczas których to dni urządzone będzie 
na większą skalę, obok konkursu czystości, ob­
darowywanie ubogich dzieci szkolnych cennymi 
podarkami, (włj

Zjazd Koleżeiiski b. wychowanków
gimnazjum im. Adama Asnyka w Kaliszu
W dniach 25 i 26 maja br. (Zielone Święta) 

.ij'oędz:e się w Kaliszu zjazd koleżeński b. wy­
chowanków państw, gimnazjum i liceum im. 
Adama Asnyka. Historia gimnazjum sięga 1807 r. 
Jest ono jedną z najbardziej zasłużonych, średnich 
uczelni na terenie kraju i wydało wiele wybitnych 
jednostek. Wszyscy byli uczniowie kaliskieg j 
gimnazjum proszeni są o wzięcie udziału w zjeź­
dzi i jak najszybsze nadesłanie pod adresem 
komitetu swych adresów i zgłoszeń oraz znanych 
:m adresów innych kolegów celem nawiązania 
kontaktu. Adres Komitetu Organizacyjnego: Ka­
lisz, Gimnazjum Państwowe imr^Adama Asnyka, 
ul. Grodzka 1. ("O

Gimn. i Lic. im. Dąbrówki
zawiadamia, że
w niedzielę, dnia 11 maja bież, roku, 
odbędzie się zjazd b. Dąbrówszczanek 
oraz uroczystość wręczenia sztandaru

Niemiec posiedzi za kratkami
Sąd Okręgowy w Gnieźnie skazał na 5 lat 

więzienia i przepadek mienia Gerhardta Pran- 
ge‘go z Wągrowca, który podczas okupacji 
działał na szkodę polskiej ludności cywilnej.

Pobił on dotkliwie pięścią po twarzy Polaka 
Szalatego a innym pracownikom nie szczędził 
obelg, jak „polska banda*' i „polskie świnie".

Za odstępstwo od narodowości
Przed Sądem Okręgowym w Gnieźnie stanęli 

Jan, Jadwiga i Bernard Blochowie, Polacy z Sta- 
rężynka, pow. wągrowieckiego, którzy w łatach 
1940 i 1941 w Starężynie zgłosili mimo posiada­
nia obywatelstwa polskiego swą przynależność 
do narodowości niemieckiej, podpisując poda­
nie o wspisanie ich na niemiecką listę narodową.

W wyniku rozprawy Jana Blocha skazano na 
3 miesiące aresztu, Bernarda Blocha na 1 mie­
siąc aresztu, a Jadwigę Bloch na 2 tygodnie 
aresztu, nakładając na nich koszta sądowe, (pr)

Bandyci w potrzasku
W niedzielę ub. dokonano na terenie Arkusze- 

wa napadu, którego sprawcy, uzbrojeni w pisto­
lety i karabin, zrabowali jednemu z mieszkań­
ców wsi zegarek, różne części odzieży, skórę i go­
tówkę.

Wszczęty natychmiast przez władz* bezpia^ 
czeństwa peścig doprowadził do ujęcia wszyst­
kich trzech bandytów pod Jelonkiem i osadzenia 
ich w areszcie śledczym.

Z uwagi na dobro śledztwa nazwisk członków 
szajki bandyckiej na razie nie podajemy. (pr)

ze spaniem? Za nieuczciwą transakcję
 Sąd Okręgowy w Gnieźnie skazał na 3 miesiące 
Potrzebna wiejska kobieta jako* aresztu Bronisławę Wrześniowską. Uznano ją 

j.._. . - —— winną tego, że w celu osiągnięcia korzyści mate-
ralnej sprzedała p. Redlakowi w dniu 5 lutego br. 
za 24 000 zł zamiast kwasu cytrynowego .podobne 
do niego kryształki. Podczas, gdy przedłożona 
p. Redlakowi próbka surogatu była prawdziwa, 
cały towar w ilości 12 kg był podrobiony, a na­
wet — co wykazała ekspertyza — szkodliwy dla 
zdrowia ludzkiego, gdyż zawierał ałun, jak rów­
nież przypuszczalnie kwas szczawiowy. Wrze- 
śniowska tłumaczyła się, że sama została oszu­
kana, zakupując towar w dobrej wierze na terenie 
Sosnowca.

Współoskarżoną o pomoc w zbyciu towaru 
Jadwigę Ampulską sąd dla braku dowodów unie- 

in nil.

gospodyni i służąca na gospo­
darstwo. Zgłoszenia Poznań, 
Niegolewskich 20, skład. 22541

Krawców poszukują zaraz.
Państwowe Zakłady Umunduro- I 
wania — Kraszewskiego 21/25. I 

22414 •

Stróż może się zgłosić. War 
sztaty Samochodowe, ul. Gór­
ki 13/15. 22412

Kapelusznlk, męski, damski, 
egzaminowany, także wvjazd. 
Oferty nr 1570 podan’em wa­
runków „Czytelnik", Armii 
Czerwonej 1. 22575

PAŃS1 
Zakłady Sam 
w Poznaniu, ul.

przyj 

techników 
z praktyką warsztato 
cyjnego. Zgłoszenia 
nego.
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Min. Dybowski 
gratuluje Operze Poznańskiej

(c) Jak wiadomo w ubiegłą niedzielę bawił w 
Poznaniu minister kultury i sztuki Stefan Dybo­
wski, który wziął udział w uroczystości wręcze­
nia nagród artystycznych i literackich Wojewody 
Poznańskiego.

W poniedziałek wziął p. minister Dybowski 
udział w przedstawieniu ,,Aidy‘ w Teatrze Wiel­
kim. Po III-cim akce min. Dybowski udał się na 
scenę i w obecności całej publiczności złożył ze­
branemu personelowi artystycznemu i techniczne­
mu oraz dyrektorowi Z. Latoszewskiemu gratu­
lacje za osiągnięty sukces i poziom Poznańskie­
go Teatru Operowego.

Imiński uwolniony od winy i kory
(cp) Swego czasu donosiliśmy o rozprawie są­

dowej przeciwko p. Jakubowi Imińskiemu, wła­
ścicielowi bufetu na Dworcu Głównym w Pozna­
niu. Wspomniany został skazany przez Sąd Okrę­
gowy na karę 6 mieś, więzienia z zawieszeniem 
na 3 lata oraz 200 tys. zł grzywny.

Ostatnio odbyła się w Sądzie Apelacyjnym 
druga rozprawa przeciwko Imińskiemu, w wyniku 
której Sąd uwolnił go od winy i kary.

Przewód sądowy wykazał, że Imiński zakupił 
w dniu 15 stycznia br. 5 tys. pudełek zapałek, 
których jednak nie sprzedawał przez dwa dni, 
gdyż oczekiwał ustalenia nowej ceny na zapałki. 
Po porozumieniu się z Wydziałem Aprowizacji 
miasta Poznania rozpoczął Imiński sprzedaż za­
pałek w cenie 1 zł za pudełko. W międzyczasie 
jednak doniesiono organom MO o tym, że Imiń­
ski odmawia sprzedaży z-apałek. Przeprowadzona 
w magazynie rewizja pozwoliła znaleźć cztery 
paczki (t. zw. „kamienie") zawierające zakupio­
ny w „Społem" towar. 'Na podstawie protokołu 
MO prokurator Sądu Okręgowego sporządził pro­
tokół, na skutek którego znalazł się kupiec na 
ławie oskarżonych.

Wyrok Sądu Apelacyjnego rehabilituje całko­
wicie p. Jakuba Imińskiego.__ , , .. ................

Angielki Śpiewają po polsku
W miasteczku Bratford w Anglii członkowie 

istniejącego tam Koła Towarzystwa Polsko-An­
gielskiego postanowili zapoznać się z polską pie­
śnią ludową. Powstał więc chór dziewcząt angiel­
skich, które w krótkim czasie wyuczyły się wie­
lu pieśni polskich i ostatnio wystąpiły z polskim 
recitalem przed mikrofonem rozgłośni londyń­
skiej. Doskonale wyćwiczony chór odśpiewał po 
polsku kilka wiązanek najbardziej popularnych 
piosenek ludowych (m. in. pieśni góralskie). Kon­
cert nadany został w ub. wtorek w ramach co­
dziennych audycji radia brytyjskiego w języku 
polskim, (m)

Posiedzenie P. N.
Najbliższe posiedzenie Powiatowej Rady Na­

rodowej odbędzie się w środę, dnia 14. bm., o 
godz. 10-tej w sali posiedzeń przy Wałach Le­
szczyńskiego 10, pok. 7,

Wyprawki dziecięce otrzymuje tylko pracujący
W związku z licznymi zapytaniami i pewnymi 

głosami krytycznymi pojawiającymi się w prasie 
Miejski Wydział Aprowizacji, Handlu i Przem. 
wyjaśnia ponownie, powołując się równocześnie 
na ogłoszone już swego czasu w prasie komuni­
katy, co następuje:

Przydziału wyprawek niemowlęcych na I kwar­
tał br. dokonuje się na podstawie instrukcji Mi­
nisterstwa Aprowizacji i Handlu, Departament 
Artykułów Przemysłowych i Polityki Rozdzielnic­
twa z 22 lutego br. I. dz. IX/Ws/4166 oraz rozpo­
rządzenia wykonawczego Urzędu Wojewódzkiego 
Poznańskiego Wydziału Aprowizacji i Handlu z 
21 marca br. 1. dz. Apr. 1 A. P. 2707/47/Sz/T.

W myśl przytoczonych instrukcyj Miejski Wy­
dział Aprowizacji, Handlu i Przem. przydziela 
wyprawki niemowlęce jedynie osobom, pobiera­
jącym karty zaopatrzenia I kat. przez zakład 
pracy, czyli pobierającym karty zaopatrzenia z 
tytułu pracy.

Punkt 5 rozporządzenia opiewa wyraźnie: 
„uprawnieni do pobierania kart zaopatrzenia T 
kat. nie z tytułu pracy, otrzymują przydział wy­
prawki przez instytucje Opieki Społecznej".

Wszelkie zatem żale i pretensje studentów, re­
patriantów, podopiecznych itp. skierowane są pod

Niewypał poranił dziewczynkę
Dnia 6 bm. 12-Ietnia dziewczynka Elżbieta Ko- 

kosińska, zam. przy ul. Grunwaldzkiej 23 m. 1 
znalazła na śmietniku porzucony pocisk przeciw­
pancerny, ktÓTym zaczęła się bawić. W pewnej 
chwili nastąpił wybuch, na skutek którego Koko- 
sińska uległa poważnym obnażeniom. Siła wy­
buchu rozszarpała wspomnianej klatkę piersio­
wą, prawą nogę oraz lewą rękę.

Kokosińską dostawiono do pogotowia P. C. K. 
przy ul. Śniadeckich, skąd odwieziono ją do szpi­
tala. św. Józefa, gdzie miejscowy chirurg dr. Su­
walski dokonał niezwłocznie operacji.

Przytoczony wypadek winien być jeszcze je­
dnym przypomnieniem' o konieczności ostate­
cznego zlikwidowania istniejących jeszcze nie­
wypałów. (H)

Będziemy mieli 12 linij tramwajowych
Swego czasu donosiliśmy naszym czytelnikom, 

iż dyrekcja MPKE. przystąpiła do budowy nowej 
linii tramwajowej, łączącej śródmieście z Tamą 
Garbarską. Prace prowadzone w szybkim tempie 
dobiegają końca i prawdopodobnie już 1 czerwca 
br. zostaną ukończone. Tym samym nowa linia 
zostanie oddana do użytku. W związku z tym 
nasunęła się konieczność zmiany dotychczasowe­
go planu ruchu tramwajowego.

Według oświadczeń naczelnika ruchu Dyrekcji 
MPKE p. Nochowicza zostanie przede wszystkim 
uruchomiona nowa linia nr 8, która połączy Ogród 
Botaniczny z Tamą Garbarską przez Most Teatral­
ny, pl. Wolności oraz pl. Hoovera. Poznań będzie 
więc posiadał pełnych 12 linij tramwajowych.

Plan Dyrekcji MPKE zostanie przedłożony 
Miejskiej Radzie Narodowej, a po jej zatwierdze­
niu wprowadzony natychmiast w życie, (h)

niewłaściwym adresem, gdyż Miejski Wydział 
Aprowizacji, Handlu i Przemysłu związany jest 
wymienionymi instrukcjami, które wyraźnie po­
bierających karty zaopatrzenia nie z tytułu pracy, 
■skierowują do instytucyj Opieki Społecznej.

Ważne dla punktów rozdzielczych
Zgodnie z zarządzeniem Urzędu Wojewódzkie­

go Poznańskiego, Miejski - Wydział Aprowizacji 
Handlu i Przemysłu podaje do wiadomości, że 
punkty rozdzielcze mają obowiązek rejestrować 
karty R. C. A. serii ,,D" i serii ,,M" (macierzyń­
skie). Zaznacza się, że rejestracja dotyczy wyłą­
cznie mleka wzgl. artykułów wydawanych za 
mleko. W miesiącu maju na karty serii ,,D“ 
R. C. A. do lat 3-ch należy wydać na odcinek 
od 1 do 28 po K Itr. razem 7 Itr. mleka świeżego, 
a na karty serii „M" (macierzyńskie) R. C. A. 
ode. od 1 do 28, 700 g mleka pełnego w proszku.

Konsumenci winni pobrać towar do dnia 30 
bm. Kupcy mają termin rozliczenia z mleka w 
proszku do dnia 4 czerwca w Miejskim Wydziale 
Aprowizacji, Handlu i Przemysłu, z mleka świe­
żego najpóźniej do dnia 3 czerwca w mleczar­
niach.

Samorządowcy radzą nad poprawą bytu
W ostatnią niedzielę odbyła 6ię w Poznaniu 

na sali Wydziału Wojewódzkiego odprawa kie­
rowników sekcji terenowych członków poszcze­
gólnych władz Oddziału IV — Pracowników Sa­
morządu Wojewódzkiego z całego obszaru woje­
wództwa poznańskiego włącznie powiatów Ziem 
Odzyskanych. Obradom przewodniczył prezes B. 
Bederski. Zarząd Okręgu Poznańskiego reprezen­
tował inspektor Kasprzyk, a referat zasadniczy 
o sprawach organizacyjno-zawodowych wygłosił 
radca A. Małecki. Po ożywionej dyskusji powzię­
to szereg uchwał, oraz rezolucji w odniesieniu 
do zagadnień zawodowych i gospodarczych pra­
cowników samorządu terytorialnego.

N. O. T. usprawni odbudowę kraju
W początkach bieżącego miesiąca powstała w 

Poznaniu Naczelna Organizacja Techniczna, która 
wyłoniła z siebie Komitet Organizacyjny. Skład 
Komitetu stanowią: mgr K. Bieroński — prezes 
Stów. Elektryków Polskich, Oddz. Pozn., inż. St. 
Bogusławski — SIMP, inż. A. Dziurzyński — pre­
zes Pozn. Oddz. Stów. Inż. i Techn. Gazowników, 
inż. J. Kokeli — Zjedn. Przem. Cukrowniczego, 
inż. Zdz. Mann — Stów. Inż. i Techn. Wodno- 
Melioracyjnych, inż. W. Otlewski — Stów. Elektr. 
Polskich, inż. A Skowroński — wiceprezes Pozn. 
Oddz. Stów. Mechn. Przem. Spożywczego, inż. A 
Swinarski — Stów. Inż. i Techn. Chemików oraz 
inż. Ulatowski — Stów. Inż i Techn. Komunikacji. 
Ponadto powołano prezydium w skład którego 
weszli inżynierowie: Bieroński (przewodniczący) 
Swinarski i Ulatowski.

Paczki nie zaginęły — 
nadejdą z opóźnieniem

W związku z napływającymi, reklamacjami pa­
czek amerykańskich Ministerstwo Poczt i Tele­
grafów wyjaśnia, że z powodu ostrej zimy i za­
marznięcia naszych portów zatrzymane zostały 
w drodze statki wiozące paczki do Polski. Tran­
sporty paczek, wyładowane w portach zachodnio­
europejskich są obecnie nadsyłane. W ciągu ca- • 
łego stycznia, lutego i połowy marca dochodziły 
do Polski paczki tylko promem ze Szwecji i to 
w bardzo małych ilościach.

Paczek wysyłanych w miesiącach Zimowych 
nie należy uważać za zaginione i reklamować, 
ponieważ z przyczyn niezależnych od poczty a- 
merykańskiej i polskiej nadejdą one, ale ze zna­
cznym opóźnieniem.

Ministerstwo Poczt i Telegrafów otrzymało ró­
wnież wiadomości, że wyjechały już z portów 
amerykańskich nowe transporty paczek amery­
kańskich.

Zw. b. Więźniów organizuje kolonie
Kolonie letnie dla dzieci sierot i półsierot po 

byłych więźniach politycznych organizuje w ro- 
ku bieżącym Związek b. Więźniów Politycznych 
w czasie od 15 czerwca do 15 września. W kolo­
niach wezmą udział wszystkie dzieci, których oj­
cowie zamęczeni zostali w obozach koncentracyj­
nych i więzieniach.

Biuro Związku b. Więźniów Politycznych przy 
al. Marcinkowskiego 20 przyjmuje w dalszym 
ciągu zgłoszenia dzieci także i tych spośród wię­
źniów, którzy na skutek trudności finansowych 
nie mogą zdobyć się na wysłanie dzieci na wieś.

Związek prosi społeczeństwo, instytucje i rady 
zakładowe oraz organizacje społeczne i wszy­
stkich, którzy mogliby czymkolwiek pomóc w 
organizacji tegorocznych kolonij letnich dla dzie­
ci po byłych więźniach politycznych o życzliwość 
i przychylne ustosunkowanie się do potrzeb or­
ganizacyjnych kolonii.

W związku z tym odbędzie się w sobotę, dnia 
17 bm. o godz. 17-tej odprawa kierowników i 
wychowawców kolonii.

Poznański Oddział N. O. T. jednoczy wszystkie 
organizacje techniczne z terenu naszego woje­
wództwa, a celem organizacji jest współpraca z 
władzami i instytucjami w odbudowie kraju i 
przemysłu. Ponadto N. O. T. pozwoli zespolić .wy­
siłki polskich techników w pracy nad rozwojem 
techniki polskiej, rozkrzewi w sferach technicz­
nych i przemysłowych poczucie odpowiedzial­
ności w sprawie zaspakajania potrzeb material­
nych narodu i zwalczy marnotrawstwo w gospo­
darce narodowej. Do innych zadań organizacji 
należy koordynacja prac Stowarzyszeń Inżynie­
rów, Techników, i Pracowników Przemysłowych, 
wydawanie pism zawodowych, inicjowanie i or­
ganizowanie zjazdów oraz wystaw, opracowywa­
nie i opiniowanie memoriałów, projektów, statu­
tów i ustaw oraz współpraca polskiego świata 
techniki z organizacjami .zagranicznymi. (cp)

Dnia 6 maja 1947 r. zmarł nagle, namaszczony Olejami św., nasz naj­
droższy ojciec, dziadek, brat i wujek, śp. -

Józef Bruch
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 8 bm., o godz. 15-tej z domu żałoby.

W niedzielę, dnia 11 maja br., o godz. 11-tej odprawiona zostanie 
w kościele Garnizonowym przy ul. Szamarzewskiego

msza św. za spokój duszy 

śp. Dyrektora Jana Ligockiego 
odznaczonego Złotym Krzyżem Zasługi

W ciężkim smutku pogrążona 
córka z mężem, wnuki i rodzina 

Ostrów Wlkp., Armii Czerwonej 54.
22481

Ś. I p.

Andrzej Maria Glabisz
podchorąży 15 pułku ułanów

poległ dnia 15 września 1939 r. w Brochowie nad Bzurą.
Pogrzeb odbędzie się, po sprowadzeniu drogich zwłok, w sobotę, dnia 

10 bm., o godzinie 11-tej z kaplicy na cmentarzu jeżyckim. Msza św. od­
prawiona zostanie w poniedziałek, 12 bm., o godzinie 7.30 w kościele 
św. Michała, o czym zawiadamiają

w nieutulonym smutku pogrążeni 
matka i brat

oraz za spokój duszy śp. śp.

Profesorów i Uczniów
Miejskich Szkól Handlowych w Poznaniu, poległych i straconych w czasie 
wojny.

O godz. 12-tej odbędzie się w ąuli Miejskiego Gimnazjum Handlowego 
przy ul. Śniadeckich

Uroczysta Akademia Żałobna
na którą wszystkich zainteresowanych zaprasza |

KOMITET

r Poznań, ulica Zeylanda 9, m. 4.

t
W dniu 5 maja 1947 r. zmarl nasz czło­

nek, śp.

Antoni Szafranek
właściciel firmy A. Szafranek sen.

W Zmarłym tracimy cenionego członka 
i doradcę.

Cześć Jego pamięci!
Stowarzyszenie Zawodowe Przemysłowców 

Budowlanych P.

Zmarł śp.
Władysław Wojciechowski

tir. 13. VI. 1903 r., członek Związku b. Więźniów Poli­
tycznych w Poznaniu, na skutek chorób nabytych w nie­
mieckich obozach i więzieniach.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 9. V. 1947 r., 
o godz. 10.30 ńa cmentarzu w Górczynie.

Zarząd Keta 
Związku b. Więźniów Politycznych w Poznaniu 

22584

W dniu 6 maja zmarła nagle nasza najukochańsza matka, 
babcia i teściowa, śp.

z Maćkowiaków

Helena Krzyżańska
przeżywszy lat 70.

Pogrzeb odbędzie się dnia 9 bm. o godz. 8.00 z kapFrcy szpi­
talnej w Krotoszynie.

O czym zawiadamiają
w nieutulonym żalu pogrążeni 
mąż, córka, synowie i rodzina 

r 5460Krotoszyn.

Do trumien
PRZYBORY I OKUCIA 

poleca 
K. NOWAK, Poznań,

Kraszewskiego 12
Dojazd tramw. nr 2,5,7. 

22473

SMOŁA
szamoty, nity, inne mat. 
bud. hurt
„Wosta", Katowice,
Moniuszki 12 5-91

t>uidowianvch 1.
H . kolegami, -
— No tak, wiem, — przytaknęła, ale wła- j 

śnie co dalej, — szukałam cię.
Przerwał jej niecierpliwie.
— Ach, to było zupełnie niepotrzebne. 

Czytałem te ogłoszenia pani w „poszukiwa­
niach" — w Krakowie i w Częstochowie, ale 
nie mogłem się odezwać. Pani wie, jak ślicz­
nie wyłapywali Niemcy ludzi — właśnie 
przez te poszukiwania.

— Ale gdzie się obracałeś? — nalegała.
— Gdzie się dało, — rzeki krótko.
— No, a potem?

Ogłoszenie przetargu
Powiatowy Zarząd Drogowy w Sulęcinie ogła­

sza przetarg ofertowy na dzierżawę drzew owoco­
wych na drogach państwowych i samorządowych.

Oferty należy wnosić do Powiatowego Zarządu 
Drogowego w Sulęcinie (ul. Wojska Polskiego 4) 
do dnia 14 maja 1947 roku, w którym to dniu 
o godzinie 12-tej nastąpi komisyjne otwarcie 
tychże.

Pierwszeństwo otrzymania dzierżawy mają: fa­
bryki przetworów^ owocowych, spółdzielnie rol­
nicze oraz zawodowi sadownicy.

Oferty nieuwzględnione pozostaną bez odpo­
wiedzi.

Bliższych informacyj można zasięgnąć w biurze 
P. Z. D. w Sulęcinie, pokój nr 2, w godzinach od 
10-tej do 11-tej.

Kierownik Pow. Żarz. Dróg. 
(L. K. Wróblewski).5-94
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* Podziękowanie
Za życzenia, kwiaty i upominki, przesłane z okazii 

naszego ślubu w dniu 30 kwietnia 1947, składamv naj­
serdeczniejsze podziękowanie. * 1

Franciszek i Aurelia z Swiderskich Grajewscy,
Śrem, Nowy Rynek 1

5-151

ó ~ X

c»
4 ł
( f

Zaginął chłopiec lat 14-cie 
*ys^dł z domu dnia 18 kwietnia br. i dotąd nie wró­
cił. Ubrany był w krótkie aksamitne spodnie, swetr 
dk>ni»Ui Siwe|°’ granatową marynarkę (gra na akor- 
dionie). Ktokolwiek wie coś o nim, proszony iest 
o natychmiastowe zgłoszenie na posterunek Milicii Obywatelskiej w Słupcy. F
22447 Grzegorz Litoborski, Słupca.

Uwaga!
Przyjechała na krótki czas Astrolog-Chiromantka 

Która słynie we wszystkich miastach Pomorza i Za­
chodu. Przepowiada zdumiewająco przeszłość i przy­
szłość, określa charakter z daty urodzenia, z foto­
grafii i z kart. Mówi o losach osób zaginionych. Daie 
porady w sprawach m rośnych i sercowych. Przv’dź 
i przekonaj się, a wyjdziesz zadowolony. Proszę sko­
rzystać z rzadkiej okazji. Przyjmuje Codziennie od 
godz. 8—19-tej. Kędzierska, Poznań, ul. Marszałka 
Focha 45 m. 5, II ptr. pr. 22437

Zawiadamiamy, że Walne Zgromadzenie członków Spółdzielni I 
z o. u. „Zryw" odbędzie się w sali Związku Zaw. Prac. Poczt, 
i Telekom, w Poznaniu, al. Marcinkowskiego 20, dnia 20 maja ; 
1947 r„ o godz. 16-tej.

Przedmiotem obrad Walnego Zgromadzenia będą sprawy po­
niższego porządku obrad:

1 Zagajenie, wybór sekretarza i 2 ławników.
2. Odczytanie i przyjęcie protokołu z ostatniego Walnego 

Zgromadzenia.
3. Sprawozdanie:

a) Zarządu: — z działalności i rocznego zamknięcia ra­
chunków;

b) Rady Nadzorczej: — z działalności i przeprowadzonej 
rewizji;

c) z wyników ustawowej rewizji, dokonanej z ramienia 
Związku.

4. Dyskusja i powzięcie uchwał w sprawach:
a) sprawozdania Zarządu i bilansu;
b) sprawozdania Rady Nadzorczej:
c) sprawozdania z rewizji związkowej.

5. Podział nadwyżki za rok 1946.
6. Plan pracy oraz budżet dochodów i wydatków za rok 

bieżący.
7. Wybór 3 członków Rady Nadzorczej i zastępców.
8. Zmiana statutu.
9. Oznaczenie najwyższej sumy zobowiązań Spółdzielni.

10. Zapytania członków.
11. Zamknięcie obrad.

Bilans Spółdzielni wraz z rachunkiem dochodów i wydatków 
st wyłożony na widocznym miejscu w lokalu Spółdzielni w Po- 

laniu, przy ul. Roosevelta 19.
, ZARZĄD 22200

i—) F. Wożniak {—) A. Małecki (—) M. Woroch

wł. / dam Łabędzki 
Poznań, Stary Rynek 48 

Tel. 48-98 
poleca:

po niskich cenach

Porcelanę
serwisy talerze, filiżan­
ki, kubki, półmiski, sala-' 
terki

Szkło stołowe
Kryształy, sztućce 
platerowane rze stali 

nierdzewnej oraz 
sprzęty kuchenne 
Wieli i wybór 

praktycznych podarków 
Dostawca dla stołówek 

i zakładów

Szerokie sfery konsumentów, 
zainteresowane kupiectwo detaliczne 

b*| informujemy, że
dotychczasowa g

cena sprzedażna zapałek f 
— nie ulegnie zmianie ■— O 
Nasza hurtownia spożywcza dysponuje nadal 

bogatym zapasem tego artykułu według 
obowiązującego stałego cennika

Nowy transport zapa’ek 
zn jduje się w drodze

Przetarg nieograniczony
^ohoty ślusarskie dla Oczyszczalni Ścieków 

Miejskich w Poznaniu obwieszczają Zakłady 
Siły, Światła i Wody stół. m. Poznania.

W gmachu przy ulicy. Grobla 15, pokój 322:
1. tidziela się ihformacyj, z
2. wydaje się formularze ofertowe,
3. mo: na przejrzeć rysunki i warunki,
4. do dnia 19 maja 1947 r„ godz. 9-tej, należy 

sk ać oferty w nieprzejrzystej, niefirmo- 
w. , zalepionej i zalakowanej kopercie z 
napisem:

„Oferta do przetargu: B. P. K./8“,
5. dnia 19 maja 1947, godz. 10-ta odbędzie się 

otwarcie ofert.

i

t
Paliwowe liMtlMOMi Ziijkie

Okręg Poznański
Poznań, ulica Paderewskiego 10 
przyjmie zaraz 

lekarza weterynarii
w charakterze inspektora Okręgu. 

Zgłoszenia należy skierować do Zarządu 
Okręgowego Państwowych Nieruchomości 
Ziemskich. 5-141

gastronomicznych
Wypożyczalnia
21o:6 porcelany

Chłodnice,
Sekurity przędnie i koło 
sterowe do „Adlera" 
2,5 litra

kupi
RADIOEKSPERT, Poznań,
Śniadeckich 1, tel. 65-53

■
Oddział Wojewódzki w Poznaniu

— Plac Wolności 17 —
Hurtownia Spożywcza: ti’. 87-73 i 87-71

5-154

pisania na maszynie

21450

stcmplt?

Do oferty należy dołączyć:
1. Dowód wpłacenia w kasie Zakładów wad um 

w wysokości lfl/o sumy zaoferowanej,
2. odpis świadectwa przemysłowego,
3. odpis rejestru handlowego.
Zakłady zastrzegają sobie prawo swobodnego 

wyboru oferenta wzgl. unieważnienie przetargu.
Naczelny dyrektor Zakładów

5-156 (—) mgr Schmidt

2000 sztuk

skrzynek drewnianych
o rozmiarze 360X290X220 mm

800 WORKÓW PAPIEROWYCH po cukrze 50-kilowych 
używanych sprzeda więcej dającemu „Goplana", Fabryka 
Czekolady, Cukrów i Keksów nr 1 w Poznaniu.
Informacje: Poznań, ul. św. Wawrzyńca nr 11, tel. 66-41 

i 66-61. 5.155
Termin składania ofert do dnia 20 maja 1947 r.

22609

zgłosić
za dobrym wynagrodzeniem

Fa W. STAŻEWSKI
1 ST. ZYGMANIAK,
Poznań, ul. Pó-lwiejska 9b 

_______________ 22118

WAGI
uchylne, tarczowe, automa­
tyczne, precyzyjne, dziesiętne, 

aptekarskie, analityczne, 
kupuje — sprzedaje

Figińiki Poznon. ul. fhdry 1
19463

Kupno, sprzedaż. napraw* i

RASZYN BIUROWYCH 
to także odbudowa kraiu.
to sprawa iauUn.*

i specjalność firmv

PIOTR PIEPRZYCKi
Poznań

al. Marcinkowskiego 2« 
w podwórzu - tel. 23-62 

przepisywanie „__

I

Tapety 20213 
chodniki 

wycieraczki 
Ramy do firan 

poleca
1 Waligórski

m Poznań, Wielka 9 
l piętro Tel. 23-08 $1

Reklama współdziała
w odbudowie kraju

Wolne posady

Młodszy urzędnik gospodarczy 
z praktyką do powiatu Wchow- 
skiego potrzebny zaraz. Oferty 
„Głos Wlkp." nr 5-89.

Inżynierów i monterów turbi­
nowych oraz kompresorowych, 
przyjmie natychmiast Zjedno­
czenie Biur Projektowo-Monta- 
żowych dla Górnictwa, Biuro 
Turbinowe, Katowice, ul. Ma­
tejki 3 na (bardzo korzystnych 
warunkach. 5-97

Gosposia z gotowaniem i do 
wszelkich prac domowych za­
raz na stałe. Bzowa 9. 22033

Potrzebna uczciwa pomoc do­
mowa, najchętniej ze wsi. 
Zgłaszać się: al. Wielkopolska 
4, I ptr. 19310

Potrzebna jest ekspedientka 
rzeźnicka. Focha 68. 21923

Przedstawiciela uczciwego, 
dzielnego sprzedawcę, z bran­
ży papierniczej, kaucja 10.000 
zł. Oferty życiorysem i refe­
rencjami do „PAP, Mielżyń- 
skiego 8, nr 1864. 5-119

Obclągaczka biegła może się 
zgłosić. Pracownia cukierni­
cza, Poznań, Podgórna 4, w 
podwórzu. 22092

TECHNIK budowlany 
do spraw techniczno - go­
spodarczych natychmiast. 
Zgłoszenia z życiorysem 

oraz wymaganiami.
K. S. B., Poznań, 27 Gru­
dnia 4 (dom ogrodowy).

22402

Potrzebny pomocnik kowalski.
Poznań, ul. Jeżycka 31. 22237

Gosposia samodzielna z pole­
ceniami potrzebna. Zgłoszenia: 
do godz. 4-tej, Hurtownia Bie­
lizny, 27 Grudnia 16, I piętro. 

22101
Uczeń cukierniczy i ekspedien­
tka, siła fachowa, do cukierni 
potrzebni. Oferty „Głos Wiel­
kopolski" nr 22122.

Dziewczynkę starszą do dzie­
cka i lekkich prac domowych. 
Bogusławskiego 14, m. 4.

22244

Organista potrzebny. Zgłosze­
nia do 30 maja. Biuro parafial­
ne Krerowo, poczta Kleszcze­
wo, pow. środa. 22328

Droglsta młody z dobrymi re­
ferencjami potrzebny. Drogeria 
pod Lwem, Cz. Jankowski — 
Kruszwica, Rynek 19, tel. 5.

22184

Technik dentystyczny (lub tech- 
niczka) potrzebny. Of. „Głos 
Wielkopolski" nr 22287;

Czeladnik kołodziejski potrze­
bny zaraz. Dąbrowskiego 60.

22151

KSIĘGOWA(Y)
samodzielna siła, po­
szukiwana. — Oferty 
z życiorysem:

Spótdz. Spoi. „JEDNOŚĆ"
Mosina k. Poznania
Rynek. 22389

Fryzjerka potrzebna, siła pier­
wszorzędna. S. Ratajczak, al. 
Marcinkowskiego 15. 22227

Potrzebny stolarz zaraz. Strze­
lecka 27. 22260

Robotników, murarzy, przyj- 
miemy. Zgłoszenia Rzeczypo­
spolitej 2. 22365

Dziewczyna potrzebna zaraz 
lub 15 bm. Szamarzewskiego 
nr 20, m. 7. 22203

Gospodyni samodzielna, znajo­
mością kuchni, drobiu, na Dol­
ny Śląsk, traktowanie rodzin­
ne. Zgłoszenia; Strzelecka 18, 
m. 4. 22396

Instalatorów
dobrych fachowców, przyjmie

JAN BIELAK
22 433 Poznań, ulica Mylna nr 3

Potrzebna wychowawczyni z ję­
zykami do 3‘/s-letniego chłop­
ca do Katowic. Oferty nr 1530: 
„Czytelnik", Armii Czerwonej 
nr 1. 22054

Przyjmę do 3 osób uczciwą, 
starszą, samodzielną dziewczy­
nę. Wyjazd na zachód. Warun­
ki: 2000, mieszkanie, utrzyma­
nie. — Zgłoszenia niedziela: 
Szlachcic, Marcinkowskiego 18, 
m. 7. 22243

Technika budowlanego — młod­
szego, zatrudni Zjednoczenie 
P. M. B. — Poznań, 3 Maja 5.

22532

Kslęgowy-bllansista do cegielni 
w Kowalewie pow. Jarocin po­
trzebny. Zgłoszenia do Zjedno­
czenia P. M. B. — Poznań, 
3 Maja 5. 22436

Potrzebna uczennica do składu 
rzeżnickiego, najchętniej z pro­
wincji. Strzelecka 18. 22517

Krawcowa dobra w dom. Zwie­
rzyniecka 7a m. 3. 22513

Do lekarza — 2 osoby potrze­
bna zaraz gosposia. Ul. św. 
Marcina 66'67 m. 9. 22510

Kucharka samodzielna potrze­
bna. Restauracja Skałbania, 
Marcinkowskiego 21. 22508

Młodszego wpracowanego na 
pile taśmowej przyjmę. Gór- 
czyńska 43. 22506

Pomod domową uczciwą na do­
brych warunkach zaraz przyj- . 
mę. Marsz. Focha 176 m. 3. I 

22504

Pomocnik krawiecki potrzebny 
zaraz. Piechocki, Poznańska 
57. 22503 

2 szoferów może się zgłosić.
Rzepeckiego 8 m. 6. 22496

Przychodnia z gotowaniem. — 
Roosevelta (Jasna) 10 m. 1, 
Pruska. 22495

Malarze potrzebni. M. Focha
45. 22493

Tokarz i uczeń tokarski potrze­
bni. Lis, Wenecjańska 10.

22491

Gospodynl-kucharka do sana­
torium pod Poznaniem potrze­
bna zaraz. Ofertv „Głos Wieb 
kopolski" nr 22509.

v_K«?; OCŁOSZENIA DROBIHtSS&St
Biuro Działu Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8-mej rano do 20-te], w soboty od 8-mei rano 
do 18-te] w Poznaniu przy ul. Wyspiańskiego 10, I piętro. - Tel. 64-75. — Za terminowy druk ogło­

szeń Administracja nie odpowiada.

Stolarzy meblowych przyjmie
Dąbrowskiego 78a, stolarnia.

I 22489

Uczeń i cholewkarka potrzebni. 
Pracownia cholewek, Z. Kędzia, 
Poznańska 37. ’ 22476

Tokarz, ślusarz, chłopiec do 
posyłek potrzebni. MetaTownia, 
Strumykowa 20. 22467

Chłopak uczciwy pracowity.
Długa 5, Drogeria, piątek 10—
12 godz. 22410

Wychowawczyni Francuzki po­
szukuje się zaraz na wyjazd 
na stałą posadę do dwojga 
dzieci 3 i 7 lat, warunki dobre. 
Zgłoszenia możliwie osobiste 
Libelta 14 m. 7, od 15—16-tej. 

22488

Panienka do dzieci od godz.
2—8 potrzebna. Zgłosz. Lima­
nowskiego 16a m. 22. 22461

Młodszy

Mi^DH-tnansist!
ze znajomością prze­
bitkowej
zaraz potrzebny
Pisemne zgłoszenia: 

F-a „Bacutil", ul. Garbary 
(Rzeźnia Miejska!.

22187

Kucharka potrzebna do Pań­
stwowego Zakładu Szkolnego 
dla Inwalidów, ul. Wawrzy­
niaka 45. 22466

Pani do sprzedawania obuwia 
na rynku potrzebna. Adres 
wskaże „Głos Wielkopolski" 
nr 22445.

Ekspedientkę młodą obeznaną 
z księgowością przyjmie dro­
geria Poznań. Oferty życiory­
sem referencjami do „Głosu 
Wielkopolskiego" nr 22444.

Poszukuję doświadczonego szo­
fera. Zgłoszenia: skrytka pocz­
towa 4. 22432

Pielęgniarki — kierowniczki 
żłóbka fabrycznego poszukuję 
zaraz. Państw. Zakłady Umun-1 
durowania, Kraszewskiego
21/25. 22415 |

Krawców poszukują zaraz, — 
Państwowe Zakłady Umunduro­
wania — Kraszewskiego 21/25. 

22414

Stróż może się zgłosić. War 
sztaty Samochodowe, ul. Gór­
ki 13/15. 22412

Kapelusznlk, męski, damski, 
egzaminowany, także wvjazd. 
Olerty nr 1570 podaniem wa­
runków „Czytelnik", Armii 
Czerwonej 1. 22575

Natychmiast poszukujemy ele­
ktromontera samochodowego. 
Zgłoszenia ul. Bukowska 82/84. 

5-158

Praczka uczciwa może się zgło­
sić. „Emka", Wrocławska 30. 

22618

Hygienistka może się zgłosić. 
Poznański Zakład Przyrodolecz­
niczy, aleje Marcinkowskiego 
20, między godz. 9 a 10.

22607

Dziewczynka do dziecka zaraz. 
Św. Wojciecha 29 m. 8.

.22614

Mechanik dobry fachowiec na 
maszyny do pisania, liczenia 
i księgujące potrzebny na wy­
jazd, wynagrodzenie około 
1000,— zł dziennie. Zgłosze­
nia Słowackiego 36 m. 4 (w 
godz. 17—18). 22617

Dwóch księgowych
ze znajomością księgowości rolniczej na. okres

3 miesięcy do biura w Poznaniu, poszukują Pań­
stwowe Nieruchomości Ziemskie, Zarząd Okręgo­
wy Lubuski w Poznaniu.

Poza tym potrzebni są na stałe księgowi dla ra­
chunkowości rolnej w majątkach.
Zgłoszenia z życiorysem i ref. przyjmuje biuro 

Okręgu w Poznaniu, Czarneckiego 9, pokó' 19.
’ 5-157

Ucznia piekarskiego przyjmę 
natychmiast. Budka, Poznań- 
Kotowo, Głogowska 91. 22612

Pomoc domowa z gotowaniem 
z prowincji. Zgłoszenia Garn­
carska 1 m. 4. 22606

Uczeń rzeźnicki potrzebni). Dą­
browskiego 7 m. 1. 22547

Panienka czysta do 3 dzieci od 
zaraz potrzebna. Poznań, Dą­
browskiego 15 m. 4. 22545

Pracownia cholewek św. Woj­
ciecha 7 wykonuje najmodniej­
sze' cholewki wszelkiego ro­
dzaju. 22544

Kilęgowy(a) zaraz potrzebny. 
Oferty „Głos Wlkp." nr 22540.

Potrzebna dziewczyna do prac 
domowych na przychodnie lub 
ze spaniem. Wspólna 61 m. 7. 

22463

Potrzebna wiejska kobieta jako 
gospodyni i służąca na gospo­
darstwo. Zgłoszenia Poznań, 
Niegolewskich 20, skład. 22541 

PAŃSTWOWE
Zakłady Samochodowe vr 3 
w Poznaniu, ul. Strumykowa 12/13 

przyjmą kilku 

techników-mechaników
z praktyką warsztatową do biura konslruk- 
cyjnego. Zgłoszenia do Wydziału Personal­
nego. 5-152

Na torfiska pod Poznaniem są 
poszukiwani akordowi kopacze 
torfu (ręczną maszyną). Zapła­
ta gotówką, naturaliami, ewtl. 
torfem odstawionym do Pozna­
nia. Adres wskaże „Czytelnik", 
Armii Czerwonej 1 nr 1565.

22570

Malarski czeladnik młodszy po­
trzebny zaraz. W. Garbary 14 
m. 14. 22568

Fotolaboraraka potrzebna. „.Fo­
tografia", ul. Daszyńskiego 34a. 

22554

Pomoc domowa na stałe po­
trzebna zaraz. Zgłoszenia 15— 
18, Daszyńskiego 58 m. 9.

22553

Potrzebna dziewczyna przycho­
dnia do lekkich prac domo­
wych. Wspólna 51 m. 6. 22569

Szuka posady

Przyjmę uranie w dom. Oferty 
„Głos Wlkp." nr 22487.

Zbożowiec — kierownik Spół­
dzielni Rolniczo - Handlowej z 
wieloletnią praktyką, dobry or­
ganizator, zmeni posadę zaraz 
wzgl. od 1. 7. 47. Oferty „Gł. 
Wielkop." nr 5-50.

Miztrz rzeźnicki samodzielny 
szuka pracy, miejscowość obo­
jętna. Oferty „Gł. Wlkp." nr 
21985.

Biuralistka z praktyką i pi­
saniem na maszynie poszuku­
je posady. Of. „Głos Wielko­
polski" nr 22259.

Mechanik samochód., wszech­
stronna znajomość silników 
spalinowych, lotniczych, trak­
torowych, posiada 7 lat prak­
tyki, średnie wykształcenie, 
zna kreślarstwo, przyjmie po­
sadę. Łaskawe oferty „Głos 
Wielkopolski" nr 22386.

Technik meliorator poszukuje 
posady. Oferty „Głos Wielko­
polski" nr 22450.

Młynarz, mistrz z długą prak­
tyka przyjmie pracę zaraz. — 
Oferty „Gł. Wlkp." nr 22457.

Trykotarka na maszyny sanecz­
kowe szuka pracy. Oferty „Gł. 
Wielkopolski" nr 22409.

Inteligentna poszukuje pracy 
biurowej najchętniej kasjerki. 
Oferty: „Gł. Wlkp." nr 22407.

Magister Praw
rzutki z inicjatywą,

z praktyką w instytu­
cjach państwowych i 
społecznych, publicysta, 
ze znajomością trzech ■ 
języków obcych, 
posiukuje odpowiedzial­
nego i samodzielnego j 
stanowiska.
Łaskawe oferty do „Gł. i 
Wielkopolskiego" pod nr j 

__ 22530.____ _______ |

Starszy samotny przemysł.-ku- 
piec, dobry organizator poszu 
kuje pracy na kierownicze sta 
nowisko. Miejscowość oboje', 
na. Oferty: Agentura Głosu 
Leszno, Słowiańska 2 pod K 
 5-145 
Inteligentna gosposia z. prowin 
cji szuka pracy w kulturalnyr. 
domu, dobrym traktowaniem 
Wenecjańska 10. 2238’/

Księgowy bilansista wieloletn 
praktyką, specjalność przebi 
kowa, państwowy plan kon. 
przyjmie od 15 maja lub 
1 czerwca poważnym przedsię­
biorstwie lub instytucji główne­
go księgowego finansisty. Pro­
wincja nie wykluczona. Oferty 
podaniem warunków kierować 
do „Głosu Wielkopolskiego" do 
10 maja. 22427

Gospodyni samodzielna szuka 
posady. Oferty ;,Głos Wielko­
polski" nr 22583.

Gospodyni kucharka szuka od­
powiedniej posady zaraz lub 
później, znająca również zi­
mną kuchnię, hotel, dom wy­
poczynkowy, kasyno oficerskie, 
stołówkę na większą ilość osób, 
świadectwa. Reflektuję na sa­
modzielną posadę. Oferty nr 
1558 „Czytelnik", Armii Czer­
wonej 1. 22563

Nauka

Kursy, kroju, szycia wyuczam. 
(Wilda), Kilińskiego 12 m. 2. 
prawo. 22552

Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna — Jan 
Szczurek, Marcinkowskiego 2a. 

21531

Maszyny kursy wieczorowe roz­
poczynam — Kursy Handlowe 
Smólskiego, Wawrzyniaka 33.

5-18

Księgowości z przebitkową
uproszczona i podatkową wy- Nowe futro łapki brajtszwan- 
uczą ja do całkowitej pewności cowe, futro nurk kanadyjskie 
Kursy Handlowe, pl. Wolność sprzedam szybko. Focha 71 m. 
nr 2. 21472 . 7, po południu. 21762

Kursy pisania na maszynie 
ślepą metodą, wszystkimi pal­
cami. Piotr Pieprzycki, Poznań, 
al. Marcinkowskiego 26, tel. 
23-62. Dla zamiejscowych kur­
sy listowne. 21438

TŁUMACZ
przekłady literatury cze­
skiej paukowej na polski 

KfytlM patnehny 

Instytut Przemysłu Skó­
rzanego, Poznań, Gole- 
cińska 13 — tel. 91-50’.

22149

Xursy stenografii i pisania na 
maszynie, wpisy: Kursy Han­
dlowe, pl. Wolności 2. 21471

Osobiste

Sympatycznego pana of. 19 225 
prosi o adres Halina. Oferty 
„Głos Wlkp." nr 22426.

Hailo uwaga! Lampy radiowe 
kupuje i przyjmuje do badania 
na emisje po 10 zł. „Emka", 
Wrocławska 30. Własne war­
sztaty naprawy. 22108

Sprzedaże

’1eble różne, wielki wybór, ko- 
zystnie. Janiak, Poznań, Ry­
ski 6, w podwórzu. 21704

leganckie drewniaki oraz let- 
ie z płótna i taśmy najtaniei 
ocha 29 m. 8. 20448

’'anlna, fisharmonie, poleca 
srzystnie Poznański Skład 
ianin. Ogrodowa 1, przy na- 
jźniku Pólwiejskiej. 21027

Fortepiany, pianina, fisharmo­
nie, sprzedaje i kupuje Ma­
gazyn Fortepianów, św. Mar­
cin 22 w podwórzu, tel. 23-91.

21030
Maszyny do liczenia, pisania, 
naprawia, przerabia na polsk’r 
szybko, tanio, części oryg 
nalne. Warsztat Maszyn Biuro­
wych, W. Chrzanowski, Poznań 
plac Wolności 2. 2076'

Letnie pantofelki z taśmy płót 
na modne drewniaki polec: 
pracownia — Focha 64. 21622

Mebla nowe, używane korzv 
stnie poleca Magazyn Meb1: 
Za Bramką 4. 21872

Cement, wapno hydr, i w bry­
tach oraz inne poleca ze skła­
du lub loco budowla J. Pa­
włowski & L. W śniewski, Ma­
teriały Budowlane i Opałowe. 
Poznań, Garbary 60, tel. 42-52 

21755

Wagi wszelkiego rodzaju na­
prawia fachowo, sprzedaje, ku­
puje L. Woroch, Jagiełły 4. Po­
znań. ' 21585

Parcela 4-morgowa Winiary, 
cena 600 000. Metelski, św. 
Marcin 13. 21685

Motocykl B.M.W. 500 cm’, Ar- 
die 500 cm’ 28 tys. na chodzie 
sprzedam. Dębiec, Wrzosowa 
10, parter. 22029 

Tapczany, fotele, materace, 
wtósienne sprzeda Pfeil, tapi- 
cernia, Małeckiego 33. 21968

Parcelę ubikacjami fabryczny­
mi, 1 200000, sprzeda Metel­
ski, św. Marcin 13. 21687

Dom piętrowy składam, 14 
mórg roli, cena 1 060 000,—.’ 
Metelski, św. Marcin 13. 21636

Sienniki, worki, ceraty, obicia 
meblowe, chodniki. Pertek, ul. 
Kraszewskiego 17. 5-111

Pianino pierwszorzędne, mar- 
kowe, korzystnie. Strzałowa 2 
m 10. 22089

Szpica młodego sprzedam. .In­
formacje: Paderewskiego 7, 
,,Motor-car“, od godz. 11—13 
i 14—16-tej. 22091

Motocykl B. W. M. w bardzo 
dobrym stanie. Roosevelta 15, 
składnica maszyn. 22220

Motocykl wózkiem, 750. Gnie­
źnieńska 1 m. 6. 22196

Sprzedam repozytoria oszklo­
ne do kolonialki. Zakrzewski, 
Kraszewskiego 28, Warsztat 
Ślusarski. 21245

Tapczan nowy, leżanka, korzy­
stnie sprzedam. Półwiejska 31, 
Grzybowski, pracownia *tapi- 
cerska. 22323

Skład przyborów szewskich i 
gospodarczych towarem, mie­
szkaniem, umeblowaniem, po­
wodu choroby odstąpię. Wę- 
cław, Sulechów, pl. Ratuszo­
wy. 22363

Uwaga krawcy włosianka na­
deszła. Poznańska Hurtownia 
Włókiennicza Poznań, Stary 
Rynek 61. 22338

Zamiast taśmy do włazów do­
starcza wszelkich pierścieni 
uszczelniających do włazów i 
'okomobil. „Artebe", Kantalia 
nr 10. 4-2

Maszyna gabinetowa nowocze­
sna okazyjnie. Małeckiego 4, 
m. 7. 22385

'amlenicę 3-piętr., składami, 
' ćdmieście. sprzeda Pijanow- 
ki, Pólwiejska 26. 22400

Wiiię ogrodem, Sołacz, idea’ną 
,cłowę, sprzeda Pijanowski, 
''ółwiejska 26. 22399

Tolonialke, urządzeniem, towa- 
em, przyległym mieszkaniem, 

sprzeda Pijanowski, Pólwiej­
ska 26. 22398

Album „Muzeum Luksemburskie 
Arcydzieła Malarstwa". Oferty 
z ceną „Gł. Wlkp." nr 22397.

Szafę 3-drzwiową i wózek ręcz­
ny sprzedam. Grunwaldzka 66, 
m. 4. 22395

Motocykl Triumph, 200 ccm; 
na chodzie, od 15-tej. Matej­
ki 40 41, m. 9. 2?392

Leżanki, tapczany, fotele, ma­
terace. „Rekorda", ul. Kurza- 
noga (boczna Ratuszowej).

, 5-45 

Samochód Simce, po remoncie, 
bardzo dobrym stanie, sprze­
dam z powodu wyjaztiu. Adres 
wskaże „Gł. Wlkp." nr 5-138.

Pięknego lisa platynowego, pe­
lerynę fason paryski, krzyżaka 

I kanadyjskiego sprzedam Focha 
I 71 m. 7, po południu. 21761
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Pianino pierwszorzędne Forste­
ra okazyjnie sprzedani. Poznań, 
Zygmunta Augusta 3, m. 3.

5-72

Meble nowe, używane, korzyst­
nie poleca „Dom Komisowy", 
św. Marcin 75. 22102

Dwa akumulatory, 6 V. Ul. Bu­
kowska 26, m. 3, godz. 15 do 
16-tej. 22172

Kamienice komfort., 5 000 000, 
di uga 2 800 000, sprzeda Gru­
szczyński, Wawrzyniaka 22.

22229

Materiał biały na płaszcz i ble­
zer sprzedam. Jackowskiego 30 
ffl. 4, 14—17. 22528

Samochód 
ciężarowy 

7-m!o tonowy marki 
„Henschel" 125 KM, ben­
zynowy, z demobiiu woj­
skowego — sprzedamy 
bardzo korzystnie. 
Punkt Zbytu i Obsług! 
Centrali Zbytu Samo­
chodów Antoni Jabłoński 
Poznań, ul. Górki 13'15, 
tel. 65-70 22413

Rower damski dobrym stanie 
sprzedam. Kwiatowa 9 m. 5.

22519

Maszyno dobrze szyjącą tanio.
Siablewskiego 3 m. 1 (bloki). 

22512

Sprzedam materace w łóżko.
Zgrabczyński, Płomienista 104. 

22502
Maszynę Sir.gera jak nową, 
szafkową sprzedam. Chłapow­
skiego 3 m. 3. 22501

Maszynę Singera gabinetową 
sprzedam. Ul. Grobla 22 m. 10.

22500
Sprzedam maszynę do szycia. 
Jarochowskiego 3Ó m. 7.

22499

Piec westfalkę sprzedam tanio.
Ul. Limanowskiego 25 m. 10. 

22498

Wózek dziecięcy sprzedam. — 
Strzelecka 25 m. 5. 22492

Nowoczesne meble kuchenne 
styl amerykański z linoleum, 
stoły rozsuwane, krzesła biu­
rowe sprzeda stolarnia Stasiak, 
Kolejowa 48, tel. 77-22.

22486

Sportlra jak nowa. Umińskiego
25 m. 5. 22483

Kanapę, 2 fotele, dwa krzesła, 
umywalkę w dobrym stanie ko­
rzystnie sprzedam. Adres wska- 
źe „Głos Wlkp." nr 22482.

Motocykl 350 ccm na sprzedaż. 
Warsztat ślusarski, Cieszkow­
skiego 4. 22480

Motocykl 100 w dobrym stanie 
na sprzedaż. Warsztat ślusar­
ski, Cieszkowskiego 4. 22479

damski złoty zegarek. Poczto­
wa 12 m. 12. 22478

Biurko, szafę, 2 okna oszklone 
i karuzelę dziecięcą. Kościelna 
15, tylne podwórze. 22474

Sprzedam plac budowlany ulica 
Wodna, właściciel. Oferty do 
„Głosu Wikp." nr 22472.

Lokomoblle — Wolffa leżącą 
siły 18 KM-V dobrym stanie 
na chodzie sprzedam. Oferty 
„Głos Wlkp." nr 22471.

samochód tonówka 3-kolowy. 
Rynek Łazarski, Kącik 3.

22469

Parcelę budowlaną ul. Kmieca 
sprzedani spiesznie. Kamiński, 
Skarbka 17 (Ostroróg). 22468

Platforma — przyczepa ogó- 
riiona, prawie nowa, 5 ton. 
Stefaniak, Dąbrowskiego 83. 
Tel. 3819. 22464

Maszynę mechaniczną do szpu­
lowania przędzy i płaskie poń­
czosznicze sprzedam. Wytwór­
nia pończoch, pl. Bernardyń­
ski 4. 21844

Radło Blaupunkt nowoczesne 
6 lamp oko trzy zakresy oka­
zyjnie. Kassyusza 1 tn. 6. bocz­
na Szamarzewskiego. 22462

Samochód półciężarowy 1 ton. 
na chodzie z prawem własności 
sprzedam. Poznań, ul. Rzepe­
ckiego 8 m. 6, tel. 79-38 W 
godz. od 8 do 16. 22458

Program audycyj radiowych na sobotę, 10 bm.
(Zastrzega się zmiany w programie)

6.00 Sygnał czasu i dziennik poranny; 6.20 Gimnastyka; 
6.30 Muzyka; 6.57 Audycja na „Dzień dobry"; 7.02 Muzyka; 
7.15 Wiadomości poranne; 7.35 Program na dzień bieżący; 
7.40 Muzyka; 8.30 Informacje ogólnopolskie; 8.40 Skrzynka 
PCK; 8.50 Audycja szkolna: ,;W pustyni i w puszczy"; 9.35 
Pizerwa; 13.00 Uwertury i muzyka baletowa; 14.00 Kronika 
Poznania i Wielkopolski; 14.10 „Kalejdoskop muzyczny"; 
14.55 Wiadomości bieżące; 15.00 Koncert Sekstetu P. R.;
15.25 „Podręczniki szkolne", omówi Adam Bromberg; 15.30 
Skrzynka techniczna z W-wy; 15.40 Utwory Roberta Schu­
manna (fortepian); 16.00 Dziennik popołudniowy; 16.12 Muzyka 
popularna; 17.00 „Tu mówi Śląsk"; 17.15 „Przy sobocie pc 
retocie"; 18.00 Nabożeństwo majowe; 18.45 Pogadanka inż. 
Masznera pt. „Uprawa ziemniaków"; 18.55 Pogadanka go­
spodarcza; 19.05 Z zagadnień świata pracy; 19.15 Nadpro­
gram; 19.25 Koncert życzeń; 19.45 Listy radiosłuchaczy; 19.55 
Wiadomości sportowe; 19.59 Hejnał; 20.02 Dziennik wieczorny; 
20.20 Sprawy i ludzie; 20.30 Pogadanka Karola Stromengera 
do audycji „Tria fortepianowego"; 20.35 VIII audycja z cyklu 
„Tria fortepianowego", Dworzak: „Dumki"; 21.00 Słuchowisko 
pt. „Śmierć i dziewczyna" wg poematu Maksyma Gorkiego;
21.25 Pieśni Stanisława Niewiadomskiego; 21.45 Audycja roz­
rywkowa; 22.00 Kwadrans prozy; 22.15 Koncert Orkiestry Ta­
necznej; 23.00 Ostatnie wiadomości; 23.15 Program na dzień 
następny; 23.25 Muzyka taneczna z płyt; 23.55 Wiadomości 
z ostatniej chwili.

Sprzedam motor Mercedes Benz 
typ 320 i Mercedes Benz typ 
0. M. 65 do cięż., motocykl 
200 ccm w ramie prasow. ,,Ar- 
die“. Poznań, ul. Rzepeckiego 
8 m. 6, tel. 79-38 w godz. od 
8 do 16-tej. 22459 

2 morgi ziemi Suchylas sprze­
dam. Oferty- „Glos Wielkopol­
ski" nr 22453.

Motocykl 200-ka Ziindan sprze­
dam. Oferty „Głos Wielkopol­
ski" nr 22451.

Samochód Wanderer 4 drzwio­
wy, ogumienie w dobrym sta­
nie. Drużbackiej T, tel. 62-29. 

22448

Szafę biurową żaluzyjną sprze­
dam. Walki Młodych 6 m. 7.

22011

Radlosuper Blaupunkt uniwer­
salny 2 zakresy Sprzedam. :— 
Drogeria, Mickiewicza 3G.

22443

Wózek dziecięcy autko jak no­
we sprzedam. Staszica 25 m. 4.

22438

Parcele Puszczykowo blisko 
dworca 4300 m2 sprzeda Jaska, 
Kordeckiego 26, Górczyn.

22430

Pamiętaj że,
dobra księgowość 
podstawę przedsię­
biorstwa 

usługi z dziedziny 
księg handlowych 
uproszczonych 
i podatkowych 

według najnowszych 
metod i przepisów 

prawnych 
dla: przemysłu 

handlu
> rzemiosła 

wykonuje: 
Biuro Kslęjois^ei i zlaeen 

ROMAN MENDYK 
Dypl. Abscl. Akad. Handl. 
Pozna*, Limanowskiego So 
10 m 16, godz. przyjęć — 

9-12 116-17 O1l

Tapczan bardzo dobrym stanie.
Małeckiego 31/32 m. 28. 22434

Sprzedam wózek do lalki. —
Strzałowa 4 m. 12. 22431

Folwarczek 250 mórg 2 km od 
miasta sprzeda Juska, Korde­
ckiego 26, Górczyn. 22429

Skład spożywczy zaprowadzo­
ny sprzedam w dobrym punk­
cie. Adres wskaże „Głos Wiel­
kopolski" nr 22420.

Bissing 2 tony 450 00C. Oferty
„Głos Wlkp." nr 22419.

Parcelę dobrym położeniu 
sprzeda właściciel. Piekary 11 
m. 2. 22417

Kamienica w Poznaniu bez dłu­
gu 1938 budowana. Oferty „Gł. 
Wielokp." nr 22403.

Szafa żelazna (efektówka) na­
dająca się do chowania towa­
rów. Ślusarnia, ul. Kościelna 
34. 22623

Parcelę ładnie położoną blisko 
tramwaju sprzedam. Wiado­
mość Dąbrowskiego 132, go­
spodarstwo. 22619

Szafę do rzeczy węższą sprze­
dam. Sw. Marcin 68 m. 4 (9— 
15 godz.). 22597

Urządzenie składu kolonialnego 
okazyjnie. Stolarnia Mężyń­
skiego 25, II podwórze. 22593

Samochód D.K.W. dwuorobowy 
sportowy, wyścigowy, sprze­
dam. Adres wrkaże „PAR", Ra­
tajczaka 7 pod „5,le8“. 22588

Wózek dziecięcy sprzedam. (Bu­
kowska) Świerczewskiego 11
m. 21. 22581

Radio 3 lampowe zmienny. — 
Zgłoszenia od godz. 7—8 wie­
czorem. Fabryczna 35 m. 4.

— 22557

Okucia' budowlane, imadła, 
taczki, pompy, hydrofor, piece 
kuchenne emaliowane — żela­
zne. Mielżyńskiego 3, skład.

22543
Maszyny do liczenia, pisania, 
naprawia, przerabia,na polskie 
— szybko, tanio — części 
orygnalne. Warsztat Maszyn 
Biurowych, W. Chrzanowski, 
Poznań, plac Wolności 2.

20761

Pianino pierwszorzędne tanio. 
Kopernika 6 m. 12. 22548

Elegancki wózek z dużą lalką 
i sportkę dia dużej lalki sprze­
dam. Śniadeckich 15 m. 9.

22542

Fryzjerskie urządzenie sprze­
dam. Oferty „Glos Wielkopol­
ski" nr 22539.

Motocykl Sachs 125, sprzedam.
Informacje: telefon 9693.

22538

Maszynę damską (okrągłe) 
sprzedam. Jana 111. 12 m. 22. 

22576

Mierzwę końską stałym odbior­
com oddajemv. R.U.P., Róża­
na 19. 22549 

2 dywany 2X3. Zacisze 2 m. 1.
22574

Buty męskie cholewami wiel­
kość 42/43 sprzedam. Różana 
5 m. 8. 22572

Sprzedam sypialnię mało uży­
wana. Poznań, ul. Mostowa 2
m. 5. 22571

Buciki damskie, szeroki obcas, 
nr 39 sprzedam. Półwiejska 6 
m. 9. 22550

Fotografie nagrobkowe (por­
celanowe) wykonywa „EL-CHA- 
FILM", Warszawa, Jerozolim­
skie 28. Prowincję informu­
jemy listownie. 5-14

j

Kupna

Kamienice, wille, domy, skła­
dy, spiesznie poszukuje Otrę­
ba, Jarocin, Kilińskiego 2.

4-569

Maszyny do pisania, liczenia, 
powielacze, numeratory, kal­
kę maszynową, woskówki, ka­
puje Centrala Maszyn i Przy­
borów biurowych Cz. Filipiak, 
Poznań, św. Marcin 32, tel. 
88-19. 4-614

Książki powieściowe, naukowe, 
szkolne, księgozbiory, kupuje 
księgarnia Gierczaka, Poznań, 
Daszyńskiego 59. 21816

Woski, stearynę, parafinę, tłu­
szcze, wszelkie artykuły che­
miczne, płacę najwyższe Ceny. 
Wytwórnia „Słoń", Kantaka 
nr 7. 21691

POKÓJ stołowy
w dobrym wykonaniu, 
okazyjnie kupię. — 
Oferty: Biuro Ogłoszeń 
„Par", Ratajczaka 7, 
pod 4,1511. 21454

Dźwigary budowlane prosiuje, 
kupuje, T. Czajczyński, Dąbrow­
skiego 89. tel. 20-14. 21938

Butelki, korki, nakrętki kupuje 
„Tur",, Cieszkowskiego nr 8. 

5-120

Taśmy lniane, konopne, przę­
dzę, sznurek snopkowśązęłko- 
wy. Pertek, Kraszewskiego 17.

5-112

Maszyny do pasania, liczenia, 
zakup — sprzedaż. Fotoma, 
Szkolna II, tel. 25-59. 4-784

Pianino kupię. Skarbowa 15,
m. 6. 21.673

Opony, dętki, samochodowe i 
motocyklowe, każdą ilość, ku­
puje Wulkanizacja, Dąbrow­
skiego 89. 21939

Instrumenty dęte zniszczone 
kupuje Zygmunt Liebig, Po­
znań, Kraszewskiego 9b. 5-113

Kamienic, will, parcel, poszu­
kuje Gruszczyński, Wawrzy­
niaka 22, tel. 13-26. 22228

Centrckamls kupuje maszyny 
do liczenia, arytmometry. Mar­
cinkowskiego 19. 21225

Kupuje
płacąc najwyższe ceny 
pieprz czarny, biały, 
mielony, Piment (Ziele 
angielskie), szafran, 
kwiat muszkatałowy, cy­
namon mielony. F-a

„S m a k“ Poznań
Zielona 7 22355

Motor 20- do 30-konny, 380 
V, 3 fazowy, najchętniej 2850 
obrotów kupi Gottschalk, Po­
znań, Limanowskiego 12 m. 6.

22164

Kauczuk naturalny i surowiec 
gumowy kupuje ,,Wulk' n“, Kra­
ków, v4. Królowej Jad., gi nr 7.

22095

Korki wszelkiego rodzaju ku­
puje F-a „Słoń", Kantaka 7. 

22097

Węże parciane nowe i używa­
ne kupuje „Hatech" Marcina 
65. 22341

Kuplę elektryczny nóż do kro­
jenia materiałów. Zgłoszenia: 
Wrocławska 13 m. 11. 22356

Gospodarstwo do 40 morgów, 
bez obciążeń hipotecznych, 
może być bez inwentarza, ku­
pię. Oferty „PAR" Ratajcza­

ka 7 pod 5,162. 22358 

Radioodbiorniki zdekompleto­
wane oraz różne części kupuję. 
Jackowskiego 37 m. 20.

22520

Dam nieduży z wolnym miesz­
kaniem, składami, ewtl. ogród­
kiem w ruchliwym mieście po­
wiatowym kupię. Oferty „Głos 
Wielkopolski" nr 22516.

Taśmówkę, spawarkę elektr. 
do pił taśmowych 220 V kupie. 
Gorczyńska 43. 22505

Kupię ciągnik Łanz Buldog 25, 
35 lub 45 PS. Oferty „Głos 
Wielkop." nr 22497.

Mieszarkę do chemikalii lub 
piekarską na zapęd elektryczny 
kupimy. Technoart, Poznań, 
Różana 15. 22465

Państwowy Zarząd Wodny Ko­
nin, Nadrzeczna 7, tel. 21 za­
kupi z wolnej ręki 50 beczek 
żelaznych na materiały pędne 
pojemności 200—300 litrów. 
Zgłoszenia pod wyżej podanym 
adresem. 5-143

| Hurtownia Delikatesów |
| Fr. Zgrabczyński i B. Korczyk |
S Półwiejska 6 (wejście Długa). Tel. 94-38 S

Poleca
Śledzie solone 1 kg. 

„ zawiane 1 szf.
Łosoś wędzony 1 kg.

Motor 125 ccm motocyklowy 
kupię. Dąbrowskiego 78a, sto­
larnia. 22490

Motocykl 125 1. tylko w do­
brym stanie. Wodna 22 m. 2.

22475

Willę, dom ewentualnie wypa­
lony lub opłotowaną parcelę 
kupię. Oferty „Głos Wielkopol­
ski" nr 22452.

Domek lub willkę kapię. Oferty 
„Głos Wielkopolski" nr 22428.

Sznurki konopne, papierowe 
wszelkiego rodzaju i każdej 
ilości kupuję. Prusa 18 tn. 9. 
Rynek Jeżycki. 22422

IliW H Ijtórówilj OW! 
w Poznaniu z placem, magazynami, b&ura- a 
mi, garażami, koniecznie bocznica kolejo- ł 
wa, ewent. wyremontujemy. Oferty „Glos g 
Wielkopolski64 nr 22393. H

Kolejkę elektryczną w dobrym 
stanie kupię. Słowackiego 35 
m. 10. 22621

Pas skórzany 5 m długi i 60 cm 
szeroki, kupi Mleczarnia Spół­
dzielcza, Kórnik. 22587

Opony
525 i 600 na 16

Lampy
R V 12 P 2000 i inne

kupuje
RADIOEKSPERT, Poznań,
Śniadeckich 1, tel. 65-53 

22594

Altanę obudowaną w dobrym 
stanie kupię. O.erty „Głos 
Wielkopolski" nr 22411.

Kuplę dom z ogrodem od wła­
ściciela w okolicy Poznania — 
Kościana — Swarzędza. Ofer­
ty „Gł. Wielkop." nr 22559.

Dom kupię. Poznań, Jeżycka
31. 22341

Stoły b urowe dwa kupię. — 
Smólski, Wawrzyniaka 33.

22573

SZELAK 
w płaikach 

ciemny i jasny, rurkę 
cienkościenną 0 18 

lub 20
CERATY 

kupuje
Przemysł Ludowy
Poznań, 27 Grudnia 10 

Tel 24-96 
21678

Cynę czystą i do lutowania ku­
puje „Hatech", Marcina 65.

22340

Pasy parciane, skórzane, gu­
mowe, kupuje „Hatech", Mar­
cina 65. 22343 

„Aria" Artykuły biurowe, Przy­
bory szkolne, Poznań, Szkol­
na 10, tel. 25-47. Zakupujemy 
w każdej ilości papiery rysun­
kowe, kalkę techniczną i ma­
szynową, przybory kreślarskie, 
cyrkle, taśmy do maszyn, ołów­
ki, Staniol i wszelkie papiery 
biurowe, maszynowe itp. 22378

Wagi osobowe, dla niemowląt, ’ 
aptekarskie oraz odważniki ku- ♦$» 
puje: Centrala Sanitarna, Po- 
znań, al. Marcinkowskiego 19, *»* 
I piętro. 21899 ❖

Zamiana

Domu mieszkalnego lub willi
do remontu lub gotowego do zamieszkania, względnie

wolnych mieszkańZamienię 2‘/s pok. kuchnią, ła­
zienką, Łazarz na takie lub 
większe za dopłatą Wilda, w 
okolicy Strumykowej. Wiado­
mość Gąsiorowskich 11 m. 4. 

22524

Ładne mieszkanie 2 duże po­
koje przynależą, na większe ' 
chętnie willowe ogródkiem. — 
Oferty „Gł. Wlkp." nr 22484.

Zamienię obszerny skład przy i 
szkolnej, na mały pl. Wol- ! 
no.'ci, 27 Grudnia lub św. ' 
Marcin. Oferty: „PAR", Ra- j 
tajczaka 7, pod „5,193“.! 

22590
2 duże pokoje kuchnią, łazien­
ką, na 3 z przynależnościami. 
Zwrot kosztów. Królowej Ja­
dwigi 6, m. 10. 22139

220,— zł
10,— „

820,— „

Zamienię ubikację parterową, 
śródmieściu na 2 pokoje z ku­
chnią. Wiadomość: Mostowa 
32 m. 1. 22362

3*/«-pokojowe komfortowe mie­
szkanie w Bydgoszczy zamienię 
na równe ewtl. 2 pokoje Po­
znaniu. Oferty nr 1561 „Czy­
telnik", Armii Czerwonej nr 1. 

22566

Zamienię pokój kuchnią Osiedle 
Warszawskie na śródmieście. 
Inowrocławska 38. 22460

Pokój kuchnią śródmieściu za­
mienię na mieszkanie sutere­
nowe front na rzemiosło. Strza­
łowa 3 m. 18. 22439

Pieniądz

Stukam wspólnika do odbudo­
wy wypalonego, 4-piętrowe,go 
budynku. Zgłoszenia; Niecała 
nr 8, m. 8. 22403

Kto pożyczy 40 tys. dla wy­
twórni na kwartał za dobrą 
gwarancją. Oferty „Głos Wiel­
kopolski" nr 22515.

150 tysięcy pożyczki, celem 
uruchomienia wytwórni. Dam 
zabezpieczenie, procent. Of.: 
„PAR", Ratajczaka 7. ood 
„5,195". 22592

Wolne lokale

Ubikację na skład wynajmie. 
Dębiec, Brzozowa 21 m. 6.

22456

Trzypokojowe nowe zamienię • 
na skład lub parcele, dopłacę. 
Oferty „Głos Wlkp." nr 22418.

Mieszkania 4-pokojowe kom­
fortowe za zwrotem remontu 
do wynajęcia. Oferty: „PAR", 
Ratajczaka 7, pod „5,206“. 

22600

Lokale handlowe za zwrotem 
remontu do wynajęcia. Oferty: 
„PAR", Ratajczaka 7, pod 
„5,205". 22599

Szuka lokalu

Poszukuję sklepu nadającego 
się na towary krótkie i galan­
terię. Najchętniej w centrum 
lub w ruchliwym punkcie. — 
Oferty „Gł. Wlkp." nr 21943.

Lokal 
handlowy 
• w śródmieściu oraz par­

terowy w podwórzu 
poszukiwany.

RADIOEKSPERT, Poznań, 
Śniadeckich 1, tel.65-53 

22595

Poszukuję składu w śródmie­
ściu lub Łazarzu. Oferty „Głos 
Wielkopolski" nr 21973.

Mieszkania 5—6 pokoi, z 
ogródkiem, garażem, w willi, 
okolicy opery, poszukuję. Of.: 
„Głos Wielkopolski" nr 22561.

poszukuje dla pracowników
Zarząd Centralny Państwowych Nieruchomości Ziemskich
Poważne oferty kierować: Państwowe Nieruchomości Ziem­

skie, Ratajczaka 15, pokój nr 8, telefon 35-38, 14-08 w godzi­
nach 8—14. • 5-124

**♦

Garaż potrzebny natychmiast. 
Zgłoszenia: tel. 21-07. 22620

Poszukuję pokój z kuchnią. 
Zwrócę remont. Dzielnica obo­
jętna. Oferty: „Glos Wielko­
polski" nr 22537.

Wynajmę 2 do 3 pokoi kuchnią, 
łazienką, Poznaniu. Zwrot 
kosztów remontu. Oferty: „Gł. 
Wielkopolski" nr 22388.

Poszukuję 2 pokoi wzgl. poko­
ju z kuchnią za zwrotem re­
montu. Adres wskaże „Glos 
Wielkopolski" nr 22388.

Spokojna studentka szuka po­
koju — każdą cenę w kultural­
nym domu. Oferty „Głos Wiel­
kopolski" nr 22529.

Małżeństwo dzieckiem szuka 
mieszkania, nawet za miastem. 
Wiadomości Kossaka 7 m. 5. 

22416oraz wszelkie inne ryby wędzone
Z po cenie konkurencyjnej
w Sery „Turysta" stale na składzie. 22601

pięciopokojowego cen­
trum miasta za zwrotem 
kosztów remontu

poszukuję zaraz.
Szczegółowe oferty Biiiro 
Ogłoszeń „PAR", Rataj­
czaka 7 pod „5,116“. 

22115

Szukam składu w cent um lub 
W ruchliwej ulicy z" dużym 
wyt: grodzeniem. — Poważne 
oferty „Głos Wlkp." nr 22423.

Garaż na Łazarzu zaraz wynaj­
mą. Zgłoszenia tel. 78-37.

22446
Cena cbojęfna — spokojny stu­
dent szuka pilnie pokoiu. — 
Oferty „Gł. Wlkp." nr 22525.

Kupię skład lub wydzierżawię 
lokal na skład z małą odbudo­
wą w centrum lub ruchliwej 
dzielniczy Poznania. Oferty 
„Głos Wlkp." nr 22518.

Samotna pani poszukuje poko­
ju • przy spokomej rodzinie. 
Oferty „Głos Wikp.“ nr 22507.

Dzierżawy

Willa w Juracie 5 pokoi za­
raz do wynajęcia. Tel. 71-18 
(godz. 8—10 i 15—17). 22589

Wytwórnię cukierków, urzą­
dzeniem, 2 ubikacje, Pozna-, 
niu, wydzierżawią. Objęcie 300 
tysięcy. Sowiński. Zygmunta 
Augusta 10, wejście Składo­
wej, tel. 36-75. 22610

Zguby

Zgubiono dokumenty osobiste, 
legitymacje uniwersyteckie, po­
świadczenie matury handlowej, 
poświadczenie uczęszczania do 
II kl. liceum humanistycznego 
na nazwisko Barbara Kuśmier- 
czyk z Mioduskich. 22455

Unieważniam skradzione zielo­
ne prawo iazdy i legitymację 
służbową. Franciszek Pietrzyk, 
Rawicz. 22391

Pani, która zgubiła w pociągu 
Katowice—Gdynia zegarek mo­
że go odebrać. Łąkowa 7a m. 
15. 22522
Karta rejestracyjna nr 1584 
/483 Urząd Skarbowy Słupca 
na nazwisko Kazimiera Przy­
bylska zam. w Pyzdrach, pl. 
Wolności 5, unieważniam.

22521
Unieważniam skradzione moje 
dokumenty w dniu 19. 4. 47 
na nazw. Irena Szałata, Po- 
znań, Opalenicka 35 m. 1. nr 
dow. P.K.P. 67491, nr Ubez. 
Społ. A 1608278, Leg. służ, 
wydaną przez Ub. Społ. 468, 
leg. K.K.S. 26, zameldowanie 
milicyjne oraz wszystkie inne 
drobne dowody. 22494

Unieważniam zagubioną kartę 
rozpoznawczą, legitymację 
O.R.M.O., metrykę urodzenia, 
powołanie wojskowe. Zygmunt 
Kamiński, Dąbcze, pow. Leszno. 

5-146
Unieważniam zagubioną kartec 
R.K.U. Nowy-Tomyśl na nazwi­
sko Stanisław Kasperski, za­
mieszkały Obra pow. VZolsztvn.

5-144
Unieważniam zgubioną metry­
kę, kartę ewakuacyjną, kartę 
rejestracyjną wydaną przez 
RKU Zegań na nazwisko Sta­
nisław Pawlak. 5-142

Zgubiono 5. V. 47 torebkę pie­
niędzmi, dokumentami na na­
zwisko Irena Burciu, Poznań, 
Słowackiego 20 m. 21, Dom 
Akademicki. Uczciwego znalaz­
cę proszę zwrot dokumentów 
fotogralii. 22477

Zgubioną kartę RKU Konin na 
nazwisko Jan Szeląg unieważ­
niam. 22078

Unieważniam skradzioną legity­
mację „Społem" 31411, Zwią­
zku Zawodowego 58179. Eula­
lia Politowicz, Rynek Łazarski 
nr 9. 22449

Unieważniam zagubioną legi­
tymację Ubezpieczalni nr 
46699669 Poznań na nazwisko 
Felicja Skąpska, Poznań, Grun­
waldzka 20a m. 3. 22442

Zgubione zameldowanie mili­
cyjne unieważniam. Krystyna 
Majewska, Poznań-Sołacz, Pod­
laska 8 m. la. 22441

Unieważniam zagubioną prze­
pustkę fabryczną P.Z.U. nr 
2286 Poznań na nazwisko Kry­
styna Job, Poznań, Jeżycka 52 
m. 2. 22440

Koło zgubione dnia 5 bm. przy 
ul. Obornickiej do odebrania. 
Chełmińska 19, Kamiński.

22425
Unieważniam skradzione: za­
meldowanie milicyjne, legity­
mację służbową M. 0., książkę 
lekarską M. 0. i wszelkie inne 
dokumenty na nazwisko Maria 
Konieczna, Poznań, Bukowska 
33 m. 19. 22421

Unieważniam zagubione doku­
menty na nazwisko Helena Le- 
cińska, Poznań, Kossaka 15.

22406
Zamszową rękawiczkę, zgu­
bioną okolica Jasnej 5. V. 
godz. 19, proszę oddać Gar- 
bary 28 — Apteka, za wyna­
grodzeniem. 22591

Zagubioną torebkę z pieniędz­
mi, kartę rejestracyjną na na­
zwisko Maria • Śmykowska, 
Gniezno, Poznańska 16, unie­
ważniam. Zawartość przezna­
czam jako nagrodę za zwrot 
torebki i karty rejestracyjnej. 

22560
Unieważniam zgubioną legity­
mację Związku Więźn. Polit., 
losy, dokumenty. Uczciwego 
znalazcę proszę o zv;rot. Zofia 
Wieczorowska, Strumykowa 6 
m. 8. 22565

Unieważniam skradzioną legi­
tymację Ubezpieczalni Społecz­
nej nr A. 1613782, kartę reje­
stracyjną spisu ludności, do­
wód osobisty z 1939 r., doku­
ment ślubu, świadectwa, od­
cisk palca na nazwisko Aniela 
Kubiaczyk, Poznań, Grochow­
ska 43. 22562

Unieważniam skradzione doku­
menty, zaświadczenie rejestr, 
nr 21719/D RKU Pę/nań-mia- 
sto, zameldowanie milicyjne, 
legitymację PPR na nazwisko 
Jan Heiduk, Daszyńskiego 54 
m. 24. 22555

Poszukiwania

Ktokolwiek wiedziałby 
o losie

Barischa Jerzego 
więźnia politycznego nr 
2618. więzionego w 
Gross Rosen, biok 1, 
proszony jest gorąco o 
podanie wiadomości do 
firmy Aąuila, Poznań, 
Ratajczaka 7. 22364

Różne

Maszynistka własną maszyną 
pisze woskówki, podania, pra­
ce magisterskie, skrypty itp. 
Świetlana 2, m. 2 (Osiedle 
Grunwaldzkie). . 22401

Piegi, żółte plamy, opaleniznę 
usuwa Axela Krem. Do nabycia 
w drogeriach. 20772

Halo! Uwaga! Restauracje ho­
tele. kuchnie, odpadki kuchen­
ne każdą ilość, dziennie od- 
biorę. Zgłoszenia: Zdzisław 
Niewiada, Luboń, Fabryczna 
35. 22165

lai

WEŁNĘ owczą
stale kupuje po najwyższych cenach i wy­
mienia na włóczki kolorowe i tkaniny, także

za pośrednictwem poczty 22120

WEŁNA

SKUP — WYMIANA — HURT
Uprawniona Agentura Ministerstwa Przemysłu — 

Centrali Krajowych Surowców Włókienniczych
Poznań, Rco?evelta 19, tel. 70-57
Oddział w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 54, tel. 33-13

Biura czynne od 8-15-tej, w soboty od 8 13-tej

T❖❖
f
❖

Filateliści! Najtaniej kupisz, w 
Poznańskiej Filatelii, Armii 
Czerwonej 2. 4-645

sMenie
Ostrzegam przed kupnem 
maszynki do liczenia 
„Brunswiga" skradzionej 
6. V. br. Znalazcę wy­
nagrodzę b. dobrze.
F-ma „GROM", Wierz- 
bięcice 49. 22556

Slarszy solidny handlowiec za­
łatwi w 
sprawy: 
przesyłki, 
poważnej 
Wilcza nr

Warszawie wszelkie 
kupna, sprzedaży, 
Przyjmie zastępstwo 
firmy. Warszawa, 

18 m. 19. 22511

Przyjmuję bieliznę do cerowa­
nia, sporządzania. Woźna 10 
m. 23. ___ 22523
Przyjmą szycie w dom dla 
składu. Wykonuję koszule mę­
skie, sztandary, biustonosze 
itp. Oferty „Głos Wlkp." nr 
22454.

Kołdry stare przerabia, nowe 
szyje. J. Gzielowa, Mateiki 47 
m. 3. 22424

Letniska

Letniska Puszczykowo, Pu- 
szczykówko, czerwiec, lipiec, 
poszukuję. Zgłoszenia: „Głos 
Wielkopolski" nr 22546.

Matrymonialne

Panna, lat 38, .samotna, inte* 
ligentna, wyższe wykształce­
nie, języki obce, zdrowa, na 
stanowisku, pozna pana, cel 
matrymonialny. Oferty „Glos 
Wielkopolski" nr 22180.

Samotna, wysoka, przystojna, 
kulturalna pani pozna pana 
do lat 40 na stanowisku o po­
dobnych walorach. Cel matry­
monialny. Posie-restante Po­
znań 1 1922. 22273

Panienka młoda, średnie wy­
kształcenie, posiadająca mi­
lion, pragnie poznać nauczy­
ciela, rzemieślnicy niewykiu- 
czeni. Oferty Poste-restanie 
145, Leszno (Wlkp.). 5-134

Kawaler, samodzielny kupiec, 
wzrostu wysokiego, lat 40, 
niezależny, zapozńa stosowną 
miłą, gospodarną towarzyszkę 
życia, nie obecnych poglądów, 
celu matrymonaliiym. Pośredni­
cy wykluczeni. Poważne oferty 
fotografią do zwrotu, „PAR", 
Ratajczaka 7, pod „5,222“. 

22613
Panna, 35) krawcowa, własnym 
mieszkaniem pozna pana sta­
nowisku, chętnie rzemieślnika. 
Cel matrymonialny. Of.: „PAR" 
Ratajczaka 7, pod „5,220". 
_______________ _____ 22611 
Intl. kawaler, urzędnik rolny, 
pozna pannę lub wdowę do lat 
40, która posiada gospodar­
stwo lub dobry dom z ogro­
dem. Cel matrymonialny. Ofer­
ty: Kudowa Zdrój, skrz. po­
cztowa 7._____________ 5-150
Ziemianka blondynka lat 20 
ładna wyjdzie za mąż. Oferty: 
„Głos Wielkopolski" nr 22410.

Biuro matrymonialne Kudowa 
Zdrój, skrz. pocztowa 7, po­
siada bogaty wybór panien i 
wdów z majątkiem, dla urzęd­
ników i rolników doskonale 
partie, dyskrecja zapewniona.

5-149
Dla mej znajomej, nauczycielki, 
na stanowisku, lat 42, religij­
nej, dobrej, miłej, gospodar­
nej, o wielkich zaletach du- 
chovzych, z dobrej rodziny, od­
ciętej od' świata kulturalnego, 
tęskniącej za własnym ogni, 
skiem domowym i człowiekiem 
o wyższym polocie ducha, wy­
kształconym, szukam na tej 
niezwykłej drodze męża. Of.: 
„Głos Wielkopolski" nr 5-148, 
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